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śni 

· MOSKWA (PAP.). W prze- spraw zagrani<:znych Tsald'l· fioi"dów norweskich do cieśnin 
glądzie międzynarodowym, rls i jego kolega turecki Sa- dardanelskich. 
dziennik „Prawda" stwierdza, dak. Rząd Stanów Zjednoczo-
ie 1łynny pakt północno - a- nych, idąc śladami Niemięc ni Niewiadomo jeszcze dotych- h b · · b ttantycki nie . zo_stał jeszcz .. e czas, i"akfe tlerowsk!c uau.]e azy w kraje wej:ią w · f k. t k. · · zmontowan_y i, ze. tix:zą s~ę skład bloku śródziemn...,nior- Hiszpami ran.-1s ows -1eJ I 
jeszcze zac1ęt~ targi między 1e skiego. prowadzi pertraktacje o wy-
go przyszłymi partnerami, a dzierżawienie przez Madryt na 
już rozpoczęła się gorączkowa Najpierw chodziło o Wio- okres 25-letni wyspy Minorki, 
działalność wokół nowego bb- chy, Grecję i Turcję, ale r~- przy czym nawet statki hi­
tu agresywnego - paktu śró::l akcyjna prasa ameryka1i;1ka a szpańskie nie będą mogły za­
l!emnomorskiego. żądała także włączenia do blo wijać do portów tej wyspy bez 

ku Hiszpanii frankistowskiej. specjalnego zezwolenia władz 
kra.łów arabskich a nawet 1- amerykailskich. W związku z tym nowym 

zamiarem imperialistów, du 
Paryża i Londynu udali ~i<: 
pośpiesznie grecki minister 

ranu. Ba7.y swe imperialiści ame-
rykańscy budują •a:,że w b. 

D7ienniki ameryke.ń;;!de za- koloniach wloskich -- Cyre-

Nr. 59 (1333) , 

„Punkt oparcia" marionetkower:o rządu Południowej Korei. 

Masowe demonstracje w Oslo 
przeciw paktowi atlantyckiemu 
Lud norweski za przymierzem ze Zwiazkiem Radzieckim 

Lud brytyjski 
staie do walki o pokój 

częły nawet przebąkiwać li... · T i·t ·· . . p ki . _,, najce 1 rypo 1 ann. 
Afg~nistame l _a s_ta.n1e .. i.a Jednakże _ pisze w Z<1koń-
swo1sta ~eograf!a i~per-.:i.1~- czeniu „Prawda" - narod\•, 
stó~ - p1sz_e „Prawd~ . :-- me które mają być wciągnięte do 
powu~n~ ruko~o dz_1w1c, b~ bloku śródziemnomorskiP.go 
prz_ec;e~ · TurcJa truał~, .b_Y- nie zdradzają dotychczas r'lu:­
''-'.c1ą„męta .d<? pa~~'! ~t."n.yc- cl uc:r.ynienia ze swych tery­
k1ego. choc1az dzie11 Ją od _A- toriów obszarów feudalnych 
tlantyku całe Morze Srod- Stanów Zjednoczonych. 

SZTOKHOLM (PAP). Dz:cn- pracy ze wszystkimi miluj~cy· I się dyskusja nad poli!yką zagra 
nik „Ny Dag" przynosi dalsze mi pokój narodami. niczną w parlamencie norwe· 
szczegóły masowej demonstra. W najbliż~r:y piątek odbędzie skim. 
cji przeciwko paktowi atlantyc-

Deklaracja Kom. W~konowczego 
Komunistycznei Pmtii Anglii 

~~~~~e~tt:~a ~b6~~0.się pri:ed Zwyc ęstwa powstańc6w W Surmie 
w demonstracji więlo udział Kareni nie chcą hyc narzędziem intryg 

LONDYN (PAf>.). Na 7,a 
kończenie dwudniowych 
obrad w Londynie rozsze 
rzone plenum KW Brytyi 
skiej . Partii Komunistycz-

ziemne. Opór pr7.eciwko awanturni- około 10 tysięcy osób. ' brytyjskich i walczą wspólnie z ludem 
27 fabryk i caly szereg mme1 przeciwko rządowi i kolonistom W marzeniach imp~ria)i- czym planom amerykańsko -

stów amerykańskich granice brytyjskim wzrasta z ka:idym 
ich imperium ciągną się od dniem. 

szych zakładów pracy wstn:y-
rnalo pracę w cz.asie demons\'ra SINGAPORE (PAP). Ostatnie Charakterystyczna jest rola 
cji, a zal-0gi wzięły w niej ma wiadomości, jakie nadeszły 'le Anglików w obecnej sytu~cji w 
sowy udział. stolicy Burmy, Rangunu, wska· Burm1e: 

nej uchwaliło jednomyśl- Ob d " . z1· zdu metalowco·w nie deklarację, określającą ra y rtra1owego a Liczni mówcy krytykowali nor zują na bardzo poważną sytu· Anglicy wykorzystali Kare· 

stanowisko Parlii, eo do Tow. Ćwik omawia ełówne zadania atojące przed zasadniczych µgadnień, • 
stoją-0ycb przed klasą ro- Zw. ZawodoWJ!mi w ramach planu 6-łetn1ego 
botnicr4 Wielkiej Bryta- CHORZOW (PAP) W pierw- Metalowców węgierskich Szabo 

weską politykę zagraniczną i -po ację wojskowil i polityczną, w nów do swej rozgrywki z rzą· 
tępili zamiar rządu prz:yłączerJa Jakiej znalazł się obecny rząd dem burmeńskim, który zamie· 
Norwegii d-0 paktu atlantyekie· Thakin Nu. rzal przejąć za odszkodowaniem 
qo. Rangun stal się faktycznie majątek brytyjski. 

ni.i. szym dniu zjazdu. w g-odzinach Las:do. 
Komftet Wykonawczy- piipol niuwych referat ·y~ło- I\ Zebrani p-rzyję!i przemówie-

Uchwalono rezulocje, która miastem frontowym, w którego Kareni nie dali si~ jednak n' 
przypomina. że sekret;rz gene- bezpośreanim pobliżu toczą „i~ i.yć za narzędzie intryg hryty.i­
ralny ONZ Trygve Lie- oświad· zac1ele walki. skich. chwytając 7.a bro.1i 1!11 

czyi w roku 1945, w czasie kie w·ojska rządowe wykazują. nr walki przeciwko rządowi w 
dy jeszcze był ministrem spraw kią ochotę do walki i nie z:dola Rangunie, jak i prteciwko kolo• 
zagranicznych Norwegii, że nie ly one powstrzymać marszu po ni~tom angielskim. 

Brytyjskiej Partii Komu- . sll se retarz generalny KCZZ nia gosc1 zagr~nic~nych burzli-
nistycznej - stwierdza de tow. Cwii<. 1vymi okl~skami na cześć soli-
klarac_ia - uważa, i.e nad Po omówieniu sytuacji mię- d~rnośd międzynarodowej. 

Depesza ' można problemów dzisiejsztgo wstańców. posuwających się od Ambasador brytyjski w Bu•r• 
do Pre~'Ydenta RP świata rozwiązać bez ścisłej północy w kierunku stolicy. mie - Bowker wydal specjalny 

śzedI czas do zjednoczenia dzynarodowej, tow. Cwik poru· 
ludu brytyjskiego we siyl zagadnienia, związane 1 
wspólnej walcę o pokój i pracami Związku na nowym ela 

WARSZAWA (PAP) Prezy· współpracy ze Związkiem Ra· Pułk rządowy, złoiony z 7.ol- komunikat, w którym z:;;µrzc-
dent Rzeczypospolitej otrzymał dzieckim. nierzy plemienia Karenów, zimn czy!. jakoby ambasada pop1erala 

o podniesienie stopy ży- pie, za,początkowanym przez 
· ciowej ludności. ,,Kongres Zjednoczeniowy". 

Zadne \\'ysllki imperiali Mówiąc o łączności z masa-
stów nie zdołają powstrzy mi, tow. Cwik wskazał na ko-
mać pochodu sil pokoju l niecmość skorygowania dotych-

następuj~ą depeszę: Rezolucja stwierdza, iż Nor- towal się i przeszedł w mieście „pewne zbuntowane elementy" 
„Uczestnicy Drugiego !(rajo· wegia prowadzić mu15i politykę Prome w pełnym uposażeniu na w kraju. 

wego Walnego Z.iazdu delega- zagraniczną, opartą na wspót- stronę powstańców. Utraciwszy Karenów, Angli• 
t I · k z -------------------------- cy zabiegają ponownie o pozy!J 

tów Cen ra nego Zw1ąz u awo w.· elka 0bn1• .;.ka cen kanie dla siebie władz central· 

demokracji. czasowego stosunku ogniw 
Podkrt>śla,iąe DOkojowe związkowych do szerokich mas 

dowego Metalowców w Polsce, 6 obradujący w dniach 26 -28 lu nyclt w Rangunie. 
tego 1949 r. w Chorzowie, prze w Zw1·qzku Rad·1·eck1·m Ta dwuznaczna ~rn brytyjska 

stanowisko ZSRll, deklara bezpartyjnych. Między robolnl-
eja 1m:ypomina, ie mo- kami bczparly jnym: i party iny-

sylają Ci, Obywatelu Prezyden· • pogor~zyla ·w istocie JESZcze 
cie, wyrazy głębokiej czci 1 przy 'K bardziej pdlożenie rządu Thak111 

cal"lltwa zachodnie iaJc:ł;v mi w tonie Zwiazku Zawodowe 
negat:n-ne stanowisko wo go - stwierdza· mówca - za-
hec propozycji Genera - istnieć powinna atmosfera wza 
, imusa Stalina w sprawie 
rozmów, ma.iących na ceoo jcmnego zaufania. 

wiązania, pn:yrzekając wytęio- MOS WA, (PAP). - q- dzieckim zo:itała przeprowa- Nu. 
ną pracą przekuwać w czyny po głoszono ur~ędo~r komum- dzona z koncern 1948 roku. 
stanowienia Kongresu ZJednocze kat o .dalszeJ obruzce cen. ar- Obe~na ~alsza obn~żka cen, 
nlowego, pogłębiać zdobycze mas tykułow powszechnego uzyt- obow1ązugca od p1erwsze­
pracujących, wytrwale i n!eu· ku na terenie Związku Ra- go marca br.. obejmuje: 
stępliwie budować państwo socja dzieckiego. , chleb, mąkę, zboże, masło, 
IMyczne, państwo postępu 'I Jak wiadomo pierwsza ob- obuwie, konfekcję i inne to-

lu konsolidację ·pokoju, Przys tępując do omow1cnia 
rwi;wiązanie problemu Ber roli związków zawodowych w 
lina, redukcję zbrojeń i za przedterminowym wykonaniu 
kaz bomby atomowej. planu 3-letniego i w pra:ach 

Obecnie _ st\\ierdza de nad przygotowaniem wykonania 
klaracja _ powinniśmy p~anu 6-iełniego, mówca pod!\rc 
walczyć o pokój. Powinniś ~li! wielkie znaczenie \\'Spólza- sprawiedliwości społecznej. niżka cen w Związku Ra- wary. 
my żądać, ażeby Wielka wodnictwa pracy. . 

Brytania pozostała z dala Mówca wysuwa dwa najważ Trzy lll&Tyrok1· ~011· erc1· od paktu północno - atlan niejsze zagadnienia . mające przy ff ~ 
tyckic.i:::o. ażeby wszystkie czynić się do zrealizowania po 

ndne1ez1o·:tkaałny'skziew1·seillklye1"zbBrroy.i: wzi~lych z.obowiązań: ksztallo· w procesie bana•• NSZ i zbrodniczych ksJaz· ił ~ wa.nie ~oc_jali st yczne!("o s!osunirn ' ~ f 
tanii wycofarie. ai.eby do- dn produkc.ii i ~zeroko zakrojo WARSZAWA, (PAP) Dnia ,TAN ARTUR. KOCH~SKI nych - zabójstw, 7.arnachów i 
prowadzono do skutku ną akcj~ oszczędności-0w~ w ~3 lutego Rejonowy Sąd Woj_ na karł h: lat wi~zicnia, z poz giabież.,-, •kierowanyth przec:iw 
sootkanie Stalina, Tr:uma- przemyśle. 8lrnw.v w Wars.lawie, rozpozna- bawieniem praw publicznych i ko przedstawirielom wlf\llz_v pań 
n.a i Attlee dla podjęcia W dru;rim dniu obrad przemó '·ny sprawę członków baudy ol:.~'Watelskich praw honoro_ sttrnwPj i pr1.oduj~cym <]ziała_ 
kroków w celu u1rwalcni11 wili na \v5 trpie deleg-a! Wolnl'j !\Bi, działa.iącej do ub. roku wych na okres 5 lat i z przepad uw.1 Pol~ki L1łflottej. 
pokoju, redukcji zbrojeń i Grer~i va~~o'I Geor!!iu i przed- w "ltoj. warsza·.Hkim. jak riw_ kiem mienia, oraz KSIĄDZ W mot;vwac·h wyroku Sąd 
zakazu broni atomowej. ~lawirieJ Związku Zawodowego 11ic;i; k~. Fertaka i ks. Lubiń_ WIKTOR LUBIŃSKI na. karę podkreślił, iż k~iądz Fertak na_ 

Deklaracja wzywa całą ~kie;::o, którzy w~póldzialali z ł fot więzienia z pobawieniem nuf.ył ~wego stanowiska, uadn-
brytyjską klasę robotni- p , . , l.ar:dą. - wydał na.:;r1;puJ!cr r.raw publicznych i obywatel_ żył sakranrnntu, kieruj:i.c 8ię 
czą Q.o walki przeciwko roces wsnoln1kow wnok: si<ich praw honorowych na. o. szczególną. wrogo~eią. flo Polski 
polityce zamrażania płac Jl "cZESLAW GAŁĄZKA, ED- kres 2 lat i z przepadkiem mie Ludowej. zad1ęcał hand,1·tów do 
robotniczvch i o zmnieisze kardyaal Mindszent-,.•ego WARD MARKOSIK, oraz Jó_ µla. wytrwania w zhrod1ti, nn;,,~·wa_ 
nie nadmiernych zysków EUDAPESZT (PAP). _ Jak z:r;r Ł~SIEWI?Z. -. skiu:a W uzasa~nie1_,~u wyroku S~d .ią<' ir-lt i!zialalnoi:r-. ·.,w:tlk:i. w 
kapitalistów. jak również i11:' <lonMiJiiim1·, w • dniu :?8 ni zostah na karę sm1erc1, r. po orlekł m. in. 1z na pod>'tavne obrnnie religii i powin1to:<.·ią b 
o ralizację programu bu- bn;. prze<l 'J'rybunałem Ludo_ z))awieniem_ praw p\1bliez11ych i okoliczno~ci ujavrnionych. w to żih•go Polaka". 
dowy mi~zkań i rozwoju 1·:v111 rozpoc·zął ,;,_. !'foc·e~ prze_ obywatelsk1cb praw honoro_ k•J. przewodu . sądoweg;o .z zez_ .Je~li c-Jwdzi 0 o~k. k•. ł.11_ 
świadczeń społecznych. P.Jwko 14 współwinowajcom "-7Ch na zawsze 1 z przepad. nnn poszczegolnych swiadk6w bińskiego. to F:ad onl'kl. ii, os-

Brytyjoka Partia Komu Minclszenty•ego, o~karżonym 0 kieni całego mienia na rzecz z w.vjaśnień oskarżo~.'"ch, z od_ karżonv nadużvł ~tanowi•l<a ka 
nistyczna domaga się za- pn:r,tęp~twa walutowe. skarbu państwa. <'ZJ ta_nych dok~mentow! oraz o- pfona. · ora;r, pr~yjął od i!ow<'ick.'· 
warcia nowego układu W pierw z~·m dniu procesu KS. KA:l.IMIER.Z FERTAK ~lP,(Jzrn dowodow - w~n~ 08kar bandy ~urnę pieniężną. o kt;i1·pj 
handlowego ze Związkiem S~rl przesłUt·hał jednego z gl<i_ skaza.ny zosta.ł - n~ ka~ę 15 zu1,~·ch została calkow1c1e u<lo_ wirdział, iż poehodzi z ~ral•iP_ 
Radzieckim. ,11n•<·h 0,karżonvch Boka _ ka lat więr.ienia, z pozbawieniem woduioua. 
zamykając dyskusję w sjera arcybiskupstwa klórv miał pn.w publicznych i obywl'.teL o~karżeni Markosik i i Łu_ 

ostatnim dniu obrad, se- n~wniei pnd opiek:i. prywatną skich praw honorowych na o_ kasiewicz, pod ll'pływem propa-
kretarz generalny Partii kasę Miud:;zeut:v' ego. kres 5 la.t i z przepadkiem mie ~andy Mikołaje:?:yka ·utworzyli, 
Harry Polllt stwierdził, że O~karżony przyznał, że za nia w~półdziałając z o~k. Braunem, 
program partii ma na ce- po~rednictwem sióstr misjona_ ĆZESLAW GRZY"WACZ, s~a oraz Gałąz:;~ nlell'g3:1ny. zwią_ 
lu niedopuszczenie do kra rek przekazał za granic~ :?.500 :r:11ny został na k11:1°~ _ 13 lat Wl~- ze~ ,.OSPN (~rga111zaeJa. ·Po_ 
chu gospódar~zc.go, który, dolarów, or r. te vtrzymaną od zienia z pozb~memem pr:iw dzi.:nrna . Stronnictwa Narodowe 
wybuchaiąc w Ameryce, ec>kretarza W11.tykann ?.loutinie_.,publicznych 1 obywatel~k1cb 

1
.,.· o), _maJłC.V , na i:du lll"alkę 

poclągnąlby za sobą Wiei- no ~umf'l 15 tvs. dolarów :one>. praw honorow-ych na okres 5 i•rzeclwko PaAstwu L11dowemn, 
k'a " Brytanię. kq~ał Mihalovicsowi bł- ł r. knnfUkat:i. mieni„ 1,rzv użveiu metod dvwersvj_ 

.....,;-.....-...::..;.;;..-....~~~~~--

ŻI'. 

Stan wyjątkowy 
w Iranie 

LONDYN (PAP.). Agencja 
Reutera podaje z Tehnanu o 
ogłoszeniu stanu wyjątkowego 
we wszystkich cześciach Ira­
nu. gdzie stacjonowane ~:;i zą­
łoci woiskowe. 

Sukcesy · 
p1 zemysłu motoryzoc~ n ego 

Naczelny dyrektor prze· 
myslu motoryzacyjnego inż. 
Marian Wakalski oświ~d· 
czy!, w wywiadzie udzielo­
nym redaktorowi gospodar· 
czemu PAP, m, in.: 

Tegoroczna produkCJa 
obejmie: samochody cięża· 
rowe calkowicie polskiej 
konstrnkcji Star-20, (1200 
sztuk w roku bieżącym). 
traktory „Ursu~"-45 (250 
sztuk miesięcznic), molocy­

lde, rowery, przyczepy do 
samochodów, .mo!opomp.y i 
części zamienne do samocho 
dów i traktorów. 

Seryjna produkcja samo­
chodów osobowych roz:pocz 
nie się w roku 1952 i w 
koi'icowym eta pie J}lanu 
6-ldnirgo wynies.ie IO.OOO 
st! uk rocznie. 

Wykonywane są kapitalne 
remonty kilkunastu . typów 
wozów wraz z dorabianiem 
liraku jacvch cześci zamicn· 
nych. · Pr.zewidziana jest rów 
nie?. budowa nowego, wiel­
kiego zakładu remontowe­
go oraz uru cho mienie dru­
giego, znajdującego się 
obPrnie w odbudowie. 

Plan fi-letni przewiduje 
oc.i a R"nifcie samowystarczal­
ności w 7.aopatrzeniu kraju 
w sprzęt motoryzacyjny, 
prawie we wszystkich dzia 
lach tej gał~zi produkc_ji. 



1/1 dzień obrad antypolcojowego „Kong,...u Jedności Europeislcie1" w Brukseli Akcja siewna i zalesianie niL11iytków Churchill wciąga 11itlerowców do współpracy tematem obrad plenarn'fch . 
W olewódzkiej Rady NarodoweJ Belgijcz) cy protestują przeciwko prowokacjom podżeg~czy woi<:nny.ch 

i manifestują na rzecz pokoju i przymierza ze Związkiem Radz1eck1m 
W dniu 1vczorajszym, 11.• sali ne. oraz wysoko gatunkowe na 

konlerency jnej Urzędu Woje · siana kwalifikowane. W tym 
wódzklego, odbyło się p!ena1 ne celu Ministerstwo Rolnidwa 
posle<lzenie Wojewódzkiej Rady prz eznaczyło dla województ~a 
'-:arodowej. 7\a posiedzeniu i.o- łódz kiego 34.612 ton na~ozow 
.;tały omówione m. innymi, za- azotowych, fosforowych t pota­
dania województwa w zwią z ku sowyo::h, które zostaną rozpr~­
ze zbliżającym się okresem wio wadzone w pierwszym ri.ędz1e 
sennej akcji siewnej, oraz za- wśród chlopów mało i średnio­
lesiania nieuż)'tków. Za'.Jad~ie- rolnych, którym na ten . cel 
nia le zreferował w obszernym przyznano kredyty o łącznej wy 

Podżei;acz wojenny Nr 1 
- Winston Churchill 

BRLKSELA (PAP). Wiec, 
j'ld zorganizowali Churchill i 
rremier llels;:ijski Spaak w sto­
licy Belgii w trzecim dniu obrad 

skiej", oraz udziałowi w obra-, Deputowany ~o.cjalislyczn~ 
dach hitlerowskich :\:iemiec. Mu Buset, omawrniąc zorgani 

Bel2"iJskle organizacj~ zawod<r zowar) prze2 Chur:h!lla i Spaa 
we, oraz robotnicu. takit ogto I ki_ '.,l\ong~es ~~dnosc1 E~rope~­
sily protesty przec1" k~ 11.ntypo I sk1.e1 stw1erdz11 m. 1~„ ze „c1, 
k<' jowemu charakterowi 1'ongre· k!orzy pod p!aszc.zyk1em de~a 
i>u. gogiczn)'rh frazesow o obronie 

kultU<ry za{:hodniej usiluj4 siwo 
rzyć blok antypokojowy, ma1ą­
cy na celu odrodzenie chyl~ce· 
go się ku upadkowi ustroJ!l ~a 
pitalistycznego. prowadzą sw•at 
do nowych · konfliktów i niesz-
cz.ęść". I 

S d k hł ' I k" h ref{"!"acie tow. Bukowski. prze- sokości 50 milionów zlotych. er eczne spot anie c opow po s IC wodnkzący Wojewódzkiej Ko- Kredyty 'W wysokości 10 milio· 

k k misji Rolnej. W rb. obszar nów złotych przyznano ~~wniet. 
Z Przodownikami rolnictwa u raińs i go ~iewny województwa łódzkiego na zakup nasion kwalihlmwa­

wynosi 1.180 ty1. ha, czyli o nych, których fla akcję siewną 
MOSKWA (PAP). - Wlkretarzem Chruszczowem na k:i. w ki~rowni?twie kokliozów 900 ha więcej niż w r. ubirg· przeznaczono 1425 ton. ·Zbyt ma 

dniu 2i hm. w Kijowie w sali czele, Uczni przecJsta,~ic!rlc od;r1ywaJą kobiety: . . łym. la, ilość ośrodkó~ maszyn~ych, 
c,hrnd Rrtcly Knjwyższcj USRR i!wiatn kulturalncg.?, "'. !<>J licz: . „Jes~śmy wzruszeni, Q'l.ę mo_ Wiosenna akcja siewna będzie oraz hrak zwierząt ~iągo-
Ol1bylo się spotkanie czlonków bie Alek~anclcr l\.OrnH'Jczuk 1 zemy liczyć na. pomoc .ąsiadu. przeprowadzona pod znakiem wych, jaki daje si~ odczuwa~ • 
ohu po1skith dcleizar,ii ~hlops_ inni. jących z nami 0 miedz~ c~łopów 7 więk'>Zt'nia procentu uprawy małorolnych chłopow, .zmusza 
ki«h wracającej do Po1"\;i i Delerraci polscy Brzoza, Ra_ ukrai'dskich, którzy osi~gn~li roślin pastewnych, co jest ko- do pełnego wykorzystania wsty 
świeio prz~."hyłcj z Polski z ta;, WŚcisłowska, Marla. Walas, hk wspaniałe s·ikcesy w bu~o nieczne w związku t rozwojem sikich rezerw pociągowych oraz 
prrndownika~i ·rolnictwa ' u_ Par~clc~y~, ~azimek i inni 0 - Vl~~ctwi~ Socjali~u" - mo- akcji hodowlanej. Ażeby siew sprzęt.u. Będzie to możliwe je­
krni11skici:ro. pow1rdzieh o imponuJącym 'l'J w1h . przedstawiciele chłopów odb ł si s rawnie zwrócono dynie przer. sprawne przepro-

W "potkaniu wzi~li urlzial po~ażeniu technicznym koh-ho- r1i1~luch. • . . d . szc?yeo-ól~ą ~wagp 'tak na odpo wadzenie pomocy sąsiedzkiej i . . I d k .• I\ adz"<>ckich i ohfitn·h zh10 J\a ' Y.akonczPme Mr rczme . . "' „ ł I bl prz<'<lstaw1c1e e rzą n u mm- z w r i . h . k I . . . . , ebranJ'Ch 'Van ,, wle<ln;e zorgan izowanie te) uniknięcie Zc-M: orocznyc l ę-
~~ie~~ :zcf;,cmi;:.t0~;k~~:ot~~~~; ~;~~•~ni~~-~~k~";:i~:.i ~~~~~11 )';~=,;~

1

;~~sli'cz:!~a~ '?glosiła ob= ~~cji~~fk ~wdo!ta~~~~~;a~~~~~~~ ~f~lanna ~~~ ~~\~ru~?;1:C~:~ 
I'olitycznrgo K<..: KP (h) U z se cy młodzieży i aktywnej roh, ia 9'.c-rne przemowieme. 1 ie op · w zwią'zku z tym.pozwala mieć 

~~~)~ro~:jr~,';=~~i;ro~r:~~i~~n Kr w a wy z b ·1 r M u rat- Mało I e p s z·y tlę w wielką manifestację lud-
ności Brukseli na rzecz pokoju· 

~zr::~i:'.erza ze Związkiem Ra- i j e g o trze i wsp ó I n i cy w s ut a n n a c h 

nad7.ie if. że tegoroczna akcja 
siewna brdzie przeprowadzomi 
należycie, a ilość zakontrnktow:i 
nych ha zbóż. oraz roślin. nie 
tylko że zosta_nie osiągni~t11. 
ale nawet znacznie przck, oczo-

:\ajwięks ze oburzenie wywo· R . "Fod • d7,a Lo'>osia i nauczyciel Prasz- n.a„·-----------lał usl~p przemówienia Winsto- staną dziś przed Sądem . ef ono wym w ~ Zl czyk Antoni został zamordowa- z Zoh1panego donoszą ..• 
na Churchill;i, w którym oświad ny. Charakterystyczny szczegół 
czyi on, że „jedność Europy w dniu dzisiejszym przed kadziesiąt spółdzielni gmin-1 SCO:"Y nauczyciel - ob: An- ~bandyta Murat wykonał wy· l"dymka s' n1·ez· na 
n;c muże być zrealizowana bez Rejonowym Sądem Wojs~- nych i gromadzkich. godząc w lon~ Pragzczyk. Nauczyciel '."-n rok sądu kapturowego księdza łJ 
udzia!11 po ! ~żnyrh Niemiec i wo wym w Łodzi rozpoczyna się len sposób w stan posiadania toni Praszczy.k, członek Zw~ą- Ortotowsldego i ks;ędza Loso- utrudnia konkurenc e ZjOZGOWCĆW bee tc cr,i n~leży zapomnieć proces przywódcy bandy fa- przede ws?:ystkim mało- i śre ! 7ku Nauc:-vc1els~wa _Polski~- b . "Al p 

~i e :n c ri:n ich zlmxlnig". szyslowsko - kryminalnej, her Spec1·a1na rolę \V tej ban- nalezat do zadne:: partu-był sz~zyka natomiast nie wykonał Wczoraj w Zakopanem, W 
"' dn iorolnych gospodarzy. I gu, c_ zlow1ek. ktory nig~?' nie sia na oso "! nauczyc1" a ra- Zakopane (obsł. wł.) 
· · · s k 1 Ch sztem klóreJ· był niejaki Jan k · ' k .• · p k d h Przemowiema paa 

3 
ur- Małolepszy p3eudo „Murat". dzie odgry\vali trzef księża, 0 je~nak demokratą _z prze o- w stosun u uo zony raszczy a ramach międzynaro owyc chil~a były przeryw11ne okrzyka . j których wspomnieliśmv. wy- nan oraz stwo~zył .1 k1ero,_y:ał Nawet tego "zatwardziałego ban- zawodów „O Puchar Tatr" od 

· t t · • eciwko Opiekunami i protektorami te I 1 I 1 Słuzoa d t I m'eni · nic wy były si„ b1"egi ZJ·a.zdowe ko-mi, pro es UJ<tCymi prz zbrodniczej szajki byli trzej żej. Tak na przykład ksiądz 0 ta n~ organizacJą " Y ~ n:>zy 0 su 1 e 1 - " 
obecności w Brukseli delegatów księża _ ksiądz Marian Ło- Marian Łosoś ze wsi Szynkie- Pols~e . . / konał lin wyroku śmierci na biet i mężczyzn. Start znajdo 
Niemiec Zachodnich. Wokół bu- soś, ksiądz Wacław Ortotow- lów w powiecie wieluńskim, Ofiarna praca ob. ~nt?m~go żonie Praszczyka. wał się na Kasprowym Wier-
rlyn:w giełdy, w którym odby- ski i ksiądz Stefan Faryś. był' swego rodzaju duchowym Pra~zczyka -_nad podmes1emem Jeszcze i"ede.n s. zczegół godny chu, meta na Kalatówkach. I · · b ly oświaty wsi a zwłaszcza mlo Warunki, w J"akich si0 odbył W'.1 S?~ wiec, zgrupowane Y Banda Murata składała się mentorem szajki Murata. On . . . .• . . . · d d b"t · " I. odd · I 1· Jl I · d to w chwi"li· ·wydani·a przez dz1ez_y wi_eJsk1ej mę podoba- uwagi - a św1a czący 0 1 me zjazd mężczyzn były b. cięż-1czne zia Y po ie zan ar- z niedobitków rozcrromionej k d b j 

0 
mentalnos'c1· ks1·ę •a probos•- · < • d 300 " li" ta SI"' się zu pro oszczow az ~ kie, gdyż szalała zamiec ><me merii. l<lóre dokonały pona • uprzednio bandy Warszyca. państwo ustawy o amnes 1 " • • • ' d 

are<: 1.! owa1i. Grasowała ona na terenie po powstrzymał bandytów od u- podobnie Ja~ i zachowanie cza Ortotowskiego: po zarnor o· żna. 
d J·awni·eni·a s·1,,. 1. od powrotu do zony nauc.zyc1ela - ob_. Pr.a- waniu nauczyciela Antoniego w biegu ZJ"azdow"m kobiet O · · belg"i·skiego ru wlatu wieluńskiego, siera z- „ 

1 
k · d b • 

:ganizaci;1 
1 

- no· rmalneJ' pracy. Dz!ęl,1• na- szczykowej, która, podz1e aiąc Praszczyka - s1ą z pro oszcz na starcie stanęło 22 zawodni I r Oni d'lndependeo· kiego, a od czasu do czasu ro- • k t · · d 
c 11

1 
oporu „ · r vi t mowom ksi'ędza Łososia _ pogląd_y demo. ra yczne swe- zaproponował meszczęsneJ w o- czki, bieg wygrała Czeszka ce" (Front Niepodległości), Zwią biła wypady i w inne po> a Y 1 l ' oll · b / d • I ba 

naszego województwa. banda i po · amnestii kontynu go. męza - me u ega a' ""' . wie a Y przysz a on na P e • Maserowa w czasie 3:02, m in. 
7."!k b \Vigźniów Politycznych, W długim łańcuchu zbrodni owała swoja ?brodnicza robo- księdza .. Był prawdo~obm': nlę w charakterze.„ gospocfyni. przed Holandową (CSR) -
Towarzystwo Przyjafoi belgij- szajki Murata powtarzają, się tę Kshcł~ . . Łosoś . - wskazywał ~eszcze mny powód niechęci Proces dzisiejszy rzuca snop 3:07, i Polką Kodels!{ą. 
~ "o-rad7.ieckiej, oraz Związek wciąż napady na ludność wiej b.,:· d »+~~ kogo z' niewygod- księdza proboszcza Ortotow:- światla na kulisy i pobudki dzia W biegu mężczyzn komisja 
l\ohiel Belgijskich ogi os iły w ską, grabieże i. rabunki, a tak n;~h) ~u ~sób o pog1adach de skiego do ob_. _Prasz~zy~oweJ, łania wrogów klasy robotnicze J sędziowska na pierwszym 
r:asie protest przeciwko anty- że szereg zabójstw popełnia- mokratycmych mają . oni za- natury bardziej osobistej... i pracujących chłopów. Nie ma miejscu sklasyfikowała Dzie­
r,:rnjowemu charakterowi obrad nych na chłopach małorolnych mordować. lI bot~. ~os~ą 1~81 ro}cu dna takiej podłości i nie ma takiej dzica (Polska), na drugim Di 
,.k0ngresu jedności europej· i średniorolnych, robotnikach Podobną rol" w stosunku do P e anu V: zyn e OWie o- zbrodni, której nie byliby oni go mitrowa (Bułgaria), a na trze 

Komunikat 
Wydział Organizacyjny Ko­

mitetu Łódzkie!(o PZPR zawia 
damia wszystkich członków 
partii, którzy dotychczas nie 
wypełnili kwestionariuszy i 
nie zostali zarejestrowani w 
swych podstawowych organi­
zacjach partyjnych, o <>bo­
wiązku zgłoszenia się 'w swych 
komitetach dzielnicowych do 
dnia 3 marca 1949 roku dla 
dokonania rejestracji. 

KOMITET ŁODZKI 
Wydział Organizacyjny 

W. Ażaiew 

i pracownikach państwo- tejże szajki odgrywał l ksiądz sz~o _do ~iędesłyyc~~~:!~e~o~~~ towi popełnić z nienawiści do cim Szyndlera (Polska). 
wych, zwłaszcza na ludziach Stefan Farvś proboszcz ze wsi mienia ro z . · - rządów ludowych. Ale spośród •--•• 
O Poglądach demokratycz- Ostrówsk ·P~zostawał on rów boszczem Ortotowskim, a księ w1"elu pr~eso·w ten bodaj· j·est Zebran

1
·e . . · . · dzem proboszczem Łososiem. v ... 

nych. Wśród kilkudziesięciu mez w ~c1słym . kontakcie . z _ głównym protektorE!'tn ban szczególnie charakterystyczny, d h 
1
. 

osób zamordowanych przez bAn?ą Murata 1 .P~rokrotnie d Murata. Na dstawie te- ze względu na wybitną rolę ja- przewo n 1czącvc i 'er.retorzy 
bandytów - znajdowało się udzielał błrnrosłavnenstwa ~u g~ orozumienia ~siadz Łosoś ką odegrali w krwawej działał· Rad Zallladowych 
trzech członków Stronnictwa ratowi i c7:łonkoi;:t )ego s~~Jj prz:rzekł księdzu "ortotow- ności szajki faszystowskiej Z\viązek Zaw. Prac. Przem. 
Ludowego. sześciu członków kl. gdy szli. za?1rnc. grabie skiemu „sprzątnąć" niewygod trzej księża _ ksiądz Ln-;oś. Włók. Oddział Nr 2 Dziewiar­
byłej PPR, w tym jedna ko- terroryz~nvac biednych. chło- ne księdzu Ortotowskiemu ksiądi Ortotowski i k 5iądz J'a- sko - Pończoszniczy, przyporni 
bieta, oraz wielu bezpartyj- pów, ktorzy_ z tych cz':' 1~mych małżeństwo Praszczyków. ryś. Oni to _ osoby duchowne na wszystkim przewodniczą-nych Chłopo·w ~ robotników względów nie podobah się pro . d Lo • · · cym i sekretarzom R~d Za-~ ' b · Ks1ą z sos przyrzeczenm - powołane z urz<>du do ofo<;ze· 0 znanych ze swych poglądów O<;zczoWI l . 1 •1 M · • " kładowych, że w dniu 3 mar-
demokr11tycznych. N~ibardzi"'i. p0rfidną i po~ swe.~o dotrzy_!!la 1 poiect. i ur~ nia_ ~asel ... mil~ści chi:z.eś:ijaii- ca· o godz. 15-tej w ś\\rietlicy 

Zbrodniczej szajce udzielali dłą rolę odegrali w ob~cne1 tawi wykonac wyrok sm.~rci s_kiei-:byh tns~irat?ra.m~ '_k1<~row centralnej przy ul. Kilińskie­
oomocv i schronienia boga- ~prawie wsnomniani iuż k~. sądu kaptu_rowego z. plebanii w nikami. ~brridm~zej .s7:aJkl f~<;z~ ~o 145 odbędzie się zebranie 
~z„ wieiscy. Poz~ licznymi I Lo!';oś ora~ ks!::idz prnboszcz Szynk1clow1e na malzonkach Pra I stowsk1:j- Trz;1 ks1~za - irp;p1 nrzewodniczących i sekretarzy 
>trahieiami u osob prywat- Ortotowsk1. K~nedzu Ortotow 5zczyka-ch. . . ratoram1 mordowi j Ra"! Zakładowych. 
nych, bandyci obrabowali kil skiemu nie podobał się miej- Murat wykonał z1eceme ks1~- --o-- Obecność obowiązk-iwa. 
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Daleko od ·Moskwy 
nie żona moja jako traktorzystka zastępuje mnie; chcia- dzie tworzy się korytarz. Kiedy zaś ukaże się wreszcie 
łem z nią omówić pewną ważną sprawę. dno, to następuje drugie stadium robót - kopanie ro-

- Uważam, że powinniście obowiązkowo zatrzymywać wu jakimś mechanicznym sposobem. 
się na punktach. szczególnie jeśli wasza pomoc jest po· Aleksy milczał obmyślając prop~ycję. 
trzebna - mówił Aleksy. - Ale nie pozostawajcie tam - Hallo, tow;.rzyszu Kowszow, gdzie żeś się podział? 
zbyt dlugo. Do ważnvch rodzinnych zaś spraw nie - krzyknął Melnikow. 

- Cóż tak zdenerwowaliście się Anatoli Sergiejewi- wtrącam się. Jeśli trzeba będzie z żoną omówić ważną - Nigdzie! Ro7myślam nad wartością twojego po-
czu? - pokojowo przemówił Fursow. - Czy nie mogę sprawę - omawiajcie sobie na zdtowie. mysłu. Nie bardzo mi się podoba. 
mieć swego zdania, które wolno mi wypowiadać kiedy Ktoś się roześmiał na linii, Silinowi wydało się, że - Dlaczego? 
zechcę, Ale proszę na Boga się .nie gniewać, gdyż· ja Kowszow śmieje się z niego. - Tego rodzaju zamrażaniem można przejść niewiel-
w ogóle nie mam zamiaru się z wami kłócić. - Proszę nie myśleć, że mam w ~łowie jakieś głup- ką rzekę, my zaś musimy dać sobie radę z dwunasto-

e · · stwa - słychać było jego głos. - Chcę z nią pomówić, kil_ometrową cieśniną. Propozycję twoją oczywiście bę-
- A ja nie mam zamiaru przeprasza! -~ię zd~v~~1 

aby odłożone pieniądze ofiarować na czołg... Może na- dziemy roztrząsać, kiedy otrzymamy ją na piśmie. Wy-
i będ<: prosić głównego inżyniera i nac~ m a o z~a u wet starczy na cały czołg. powiadam ci tylko pierwsze wrażenie. 
ażeby zwolnił nas od waszego dwulicowego udziału Ktoś przysłuchujący się ich rozmowie nawet gwizdnął. ... Sprawy napływały bez przerwy. Aleksy zamierzał 
w pracy nad projektem. _ Dobrz2 towarzyszu Silin. Ani ja, ani towarzysz napisać artykuł do gazety ale przeszkodziło mu przyjście 

- Słusznie! On dwadzieścia razy dziennie biega do Filimonow nie mamy wątpliwości co do waszej sumien- Greczkina. 
Grubskiego. Niech zupełnie przejdzie do niego! - po- ności. Działajcie według własnej inicjatywy, zależnie ~iero~~ .wydziału .planowania nie umiał dlugo się dał głos Pietka. Siedząc p:zy swoim stole tec~nik z obu- od lkoliczno:-;. Co zaś dotyczy czoł~ - najzupełnh~j gniewać 1 JUZ zapomniał o porannych nieprzyjemnoś­
rzeniem słuchał Fursowa 1 był zadowolony, ze Kobzow aprobuję i mogę nawet trochę dodać .pieniędzy, jeśli ciach w czasie odbywania ćwiczeń przysposobi~ia woj-
dał mu należytą odprawę. wam nie starczy... skowego. 

Póki jego · współpracownicy sprzeczali się Aleksy w - Rozmowę z Aleksym przez selektor kontynuował - Batmanow zawezwał nas, pytał gdzie odpowie.di 
rozmównicy prowadził rozmowy z poszczególnymi pur:k- Melnikow. Pytał: n.a depeszę z ministerstwa i rozkaz o organizacji robót 
tarni. Traktorzysta Silin zawezwał go, aby mu powie- -Czy otrzymałeś mój projekt? znno~ch. Klął i kazał natychmiast przyjść ..• 
dzieć, że pomyślnie wraz ze swoim „ślimakiem" dobrnął - Nie. . Cóż to za projekt? Wspólnie wysłali do ministerstwa długą depeszę, któ-
do drugiego· punktu i pytał, czy ma prawo zatrzymy- - Wypowiedziałem w nim jedną myśl. Może nasu- rą Greczkin zredagował na brudno. Następnie przejrzeli 
wać się , na punktach, jeśli tam zwracają się do niego nie wam pomysł co do tego, jak przekopać w cieśninie obliczenia zasobów jakimi dysponują na µrowadzenie 
o pomoc, czy też nie zwracać na nic .uwagi i ~ążyć j~: rów. robót zimowych, omówili treść rozkazu. Od prac tych 
dynie naprzód do cieśniny. Na drugim punkcie. prosih - Twój projekt będzie wędrował tu przez trzy lata. oderwał ich telefon - nacz~lnik budowy wzywał ich 
go o pomoc w wykończeniu ~aszyny do ~czvszcama dró~ Powier' mi w dwóch słowach co wymyśliłeś. znowu do siebie. U Batmanowa siedział Beridze i usil· 
i sp~awdzenie dwóch zepsutych traktorow. -. Pienusze stadium robót - to obnażenie dna cie- nie coś wyliczał na papierku pykając fajeczkę. Wasyli 

- Poza tym mam je~zcze osobistą spr.~wę, m_ów~ę I śniny, -.krzycza~ Melnikow. -.M~żna to osiągnąć prz~z 1 Mak~ym~wicz przejrzał .d~pes_zę, ~odpisał _ją i z wy­
uczciwie - wya~nił Silm. - Tu w pobhzu znaJdUJe stosowanie stopniowego zamrazama wody. W trakcie czek1wamem patrzył na mzymera i G!"ecz\ma . 

.. sie tartak. 11dzie dotvchczas oracowałem i l?dzie obec- zamrzanfa wodv lód zostaie usunietv i stooniowo w lo- ©. c. QJ 



P·racujemy nad plan·em oszczędnościowym 
Państw. Zakłady Przemysłu Bawełnianego Nr 4 walczą z marnotrawstwem 

Sprawa planu ll87.CZędnośclo leń kre!ytonowa 1tp. lMą w 
wego przestała już być zagad- magiazynach zupełnie be.zuży· 
nienie.m, opracowywanym na teeznie, ognnfozając środki o· 
12lezeblu ministerstwa czy cen brotowe przedsiębiorstwa. W 
tralnych zarządów. Zeszła w dodatku barwniki te są nie­
dół, w teren, do fabryk. I tu wątpliwie potrzebne w innych 
wielkie zamierzenia rządu w przedsiębiorstwach, odczuwa­
dziedzlnie oszczędności prze- jących trudności z powodu 
kute wstają w czyn. ich braku. 
Właśnie zastajemy dyrekcję Wiele artykułów chemlcz-

cyfrę w ręku, mogłaby pla- w nim wszys~kle, absolutnle 
nować oszczędności i na tym, wszystlde Istniejące rezttwY l 
tak ważnym odcinku. możliwo.ścl 06lre'Zędnośclowe 

Za wcześnie jeszcze oceniać •jak równiled:, lł.e w pra.cach pn;y 
plan oszczędnościowy PZPB konstrukcji teiro planu, podob 
Nr 4 - gdyż nie jest on (nie- I nie, jak i w jego realizacji, 
stety) jeszcze gotów. Należa- bra.ć będrle udział ca.la za.ło­
ło by jednak wyrazić nadzie- ga. 
ję, że kierownictwo uwzględni W. Lemlen 

10 rocznica zgonu Nadieżdy Krupskiej 
PZPB Nr 4 pogrążoną w pra- nych leży również od dłuż­
cach nad ;planem oszczędnościo szego czasu bez żadnej korzy­
wym. Plan nie je~t jeszcze ~o ści. Do nich należą między in­
tów - choć t~rnun jeę1? złoze nymi siarczan miedzi (2.400 
nia upływa dziś. Ale coz - fa kg), dekstryna żółta 1 biała o- W dniu 27 lutego minfła. 10_ szt pomocnicą 1 przyjaciOłk<t· 
brylca jest kombdnatem, akła- raz wiele innych deficyto- ta rocznica. śmierci wybitnej Lenin 1 Krupska wspólnie pro­
daj!'cym ~ię z ~ oddział~w wyc!J. często artyk~łów. Sze- dzial&ezki rewolucyjnej, żony wadzili prac, rewolucyjną, dzie 
1 kierownictw? rue zdoł~ło Je- reg artykułów, jak na przy- Włodzimierza. Lenina - Na. liU radości 1 zwyci4}8twa. 1 ::o_ 
bCZe uchwycić wszystkich e- kład acetyna, asolan, butoksyn dieżdy Krupskiej. Prasa. ra.. rycz niepowodze:ó., W!lpOlnie zno 
lementów. itp. itd. pochodzi jeszcze z re- dziecka. za.mieściła szereg arty_ sili cierpienia. 1 wygna.nie. 

Co jednak zrobiono w tym manentów poniemieckich i <Dy kilłOw, poświ,conych twietla.nej Krupska organisowa.ła kompi 
kierunku? wkcja Przemysłu Bawełniane pami~i Krupskiej, podkr~la.jtc racyjne transporty literatury, 

go, nieraz mor)'owana, n1e za jej zasługi wobec partii bolsze r.rzesybmie wytycznych 1 in_ 
NARADY MASOWE jęła się upłynnieniem tych to wickiej ora.z jej szeroką działa.I 11trukcji Lenina do organizacji 

Odbyły się dW1ie nta.bowe warów. Obok tego le:l:ą w ma- ność pedagogiczną, ktOrej po partyjnych, w okresa.ch, gdy 
narady, poświęcone spra- gazynach pewne ilości cewek rwyclęstwie rewolucji potwi~L majdow&l li' on w carskim wit 

wie oszczędności. Objęły one nieużytecznych w przemyśle la wszystkie swoje siły. zieniu, na zesła.niu lub na emi. 
dyrekcję, kierowników wy- bawełnianym, ale potrzebnych „W roku 1890 - pisze „Kom gracji, Pra.cowa.ła ona. jako 11e_ 
działów i oddziałów produk- na przykład w przemyśle jed- somolska Prawda'' mlo. kretarka. w reda.kejach pism 
cyjnych. Wszyscy odpowie- wabnlczo galanteryjnym. dziutka. nauczycielka. ludowa. bolszewickich „Iskra", „W pie 
dz.ialni pracownicy z.łożyli po Ciąży na bilansie fabryk! tka- Krupska. staje si' płomiennł rtod" 1 „Proletariusz", Rozpo_ 
tych naradach kom1sanowi o- nina oponowa, 1.800 m. pasów propa.ga.torkt marksizmu. Br&. cztwuy 11Wf dzia.ła.lno~ rewolu 
azczędnościowemu odpowied- parcianych, niektóre rodzaje ła on& czynny 11.dzial w dzia.lal cyjną jako na.uczyclelka. azko. 
nie wnioski biegaczy itp. nc·~ci Zwipku Walki o Wyzwo. ły robotniczej, KrupK& za.koli_ 

Dyrektor administracyjno - lenie Kla.sy Robotniczej'•, zor Cf:l'ł& ją na stanowisku za.sttP-
hmdlowy odbył zebranie z ODPADKI ganizowanego przez Lenina i cy komisarza. ludowego ołwia.-

T~ 
Dolar 

.., 
~ 

i swastyka 

!tr. I 

Pr~edmonachijski, hitlerowski ambmador Eisenlehr, 
wymienia11y jest w senvisie prasowym socjal·demokratów 
Bizonii, jako jeden z kandydatów na ministra spraw zagra· 
nicznych separatystycznego zacl1odnio·11iemieckiego mnrio· 
netkowego państwa. Premier Bi:ionii, Puender, - jak do· 
nosi w.•pom11iany serwis - opracowuje schemat tego „mini· 
aterstwa spraw :iagranic:mych" - „A1usenamtu". 

Eisenlelir był jednym z głównych kons'piratorów hitle­
rowskich przeciwko Republice C:iecho$lowackiej. 8-yl on gl>' 
rqcym zwolennikiem Hitlera i Henl~ina (Fuhrera Niemców 
Sudeckich), któr:a:y wraz :a: imperialiMnmi W. Brytanii ora.z 
Francji przygotQU„'H'<lli okupację Czechosłowacji przez hit· 
lerowskie Niemcy na dlngo prred rozpoc:a:ęciem drugiej 
wojny iwiatowei. 

W oczach ws:ystkich Cz~chosłowak-Ow i wszystkich 
uc:ic~u>ych ludzi iwiat.a, Ei.senlehr jest jednym s c:r:ołowych 
:brodniar:ay u·ojennych. Innego zdania jednak 1ą sfery kie­
rofl'nicze m1glosas1.·ich wlads okupacyjnych i kornie wyslu· 
Rujący się imperialistom niemieccy 1ocjal·demokraci. Wła· 

inie te kondemnaty hitlerow,1kiej prze.1slo5ci, ciąiqee nn 
Eisenl<'l1r::e, 1vzbud:mjq ich Mu/anie i p..lne uznanie dla nie­
go. To jest grunt wzajemnego :rozumienia i poro:mmienill. 

Wydarzenie s Eisenlelir~m jest tylko jednym s tysii:cy 
ogniw tego długiego łańcucha, jaki sprzę~a coraz silniej se 
1obą imperialiseów, odszcnpieńców 1ocjalis&ycsnych i daw­
nych /as:yst6t · . To tworsąca się w oczach w1pólcsemold 
współpraca czynników uciaku, wyzysku i prsemocy, usilu· 
jących razem rzucił ostatnią bemo.dziejn4 .iawkę na nall} 
nowej IJWllntury przeciw lwiatowym silom postępu i pokoju. 

pracownika.ml transportu, któ krAt st ł •i• j g jblił .... „ 
Odrębne zagadnienie stano- 'W v ce a a. D " e o na. - •1 • _ rzy wysunęli projekty co do wi d d ó --~n111 ____ ,.1 ___ liłlll_lf'!ll!~rmnl'!l~-m•nl!lll!l!l!l!llllfl!lll!lllJllllllllll'1łlllll!ll'!I~ racjonalnego ·użytkowania sprawa o pa k w. 180 nu"tlrrnm1!l!r~mmm1rnllll!lnll!llllflnn1F•N••1F •M111&M11w.au•1H1-wu•w •• „~.„, ··-"-""„. „ .• „ •.• „.,., 

t tu __ , . ni . ton odpadków bawełnianych le All/ I " d I I L I I l'tlnspor ' "uuueJSZe a ZUZY żywmagazynachina„.podwó· 1•0.S 0re.Sp0ft eftC 0„rgCZft !!J szą da środków pędnych l sma- -
rów (drogą stosowania w od- rzu, gdzie narażone są na!---------------------·----·---------------, 
powiednim czasie remontów zniszczen1e wskutek zmian I 

Niewłaściwy stosunek do młodzieży oraz drogą zastosowania przy- atmosferycznych i na nie­
czep do samochodów ciężaro- bezpi~czeństwo poża:U. Sor-

wych). . ~ó~n~!i~ ~d;}~r~~~!~Pi~~~ Koło ZMP powstało w naszej czech. Duży odsetek stanowią tym wydatme tak organiiacja 
W: na:':adzie ~dd~ałow7j or- ścl jeszcze w połowie stycz- fabryce z połączenia kół ZWM przyjezdni spoza Lodzi. partyjna, jak i Rada ~akładcrwa. 

«8;JUUlCJl partyJneJ. oddzi~hl: z nla. Do dnia dzisiejszego to i OM TUR i licz.y około stu Nie uataj,c si~ tcudnośclaml, Tylko ze strony Dyrekcji nie 
ulicy Dowborczykow, poswię- nie nastąpllo. członków. Są to przeważnie lu- pracujemy usiJ.nie nad podniesie możemy doczekać się żadnej po 
conej sprawie planu oszczęd- dz.le bardzo młodzi, choć wielu niem naszego pozi<>rnu ideolo- mocy. Dyrekcja interesuje się 
nośclowego, wzięło udział oko WALKA O WYDAJNOSC już spośród nich próbowało gicz~go I pogłębieniem świado młodzież• tylko od strony pro-
lo 300 towarzyszy. W dysku- I JAitOSC e· racy w Niem- mości kla~wej. Pomaga nam w dukcji, • i to mewlaściwie. Cią· 
lji nad referatem dyrektora co aę tyczy racjonalnego przymusOlf J p gie tylko słyszymy słowa kryty 
naczeln:egdzlo, 

1
tow

1
. kilku~wczarkta, wykorzystania surow- I B d R d kl. 

wypov:.ie a .0 s ę nas u ców, to warto podkreślić, że ezra na a a utarło się u nas powiedzenie, 
mówcow, ktorzy d?magall tlę wyprząd osiągnął w atyc.znlu ie młodzlei nie umie pracować. 
wykorz~stania dwoch huspraw br. 89,6 procent wobec 87 pro- Dnia 20-go lutego odbyło si~ żadnego autorytetu wśród zało Ze twierdzenie to jest nies!u~z 
nień, zaproponowanyc przez cent zaplanowanych przez dy- ._ . 1 · ba I · J od t · t h ćb 6d pracowników zakładów (zasto rekcję. Mimo, ie pod tym zeo!an~e .„za ogr .we ma~e gi. Dow em ego Jes c o Y ne świade.zy fakt, ie wśr prio 
aowanle drewnianych chomą- względem lepiej się dzieje w „duewiątki. z. porządkiem d:rAen op~ywane iebranie. Miało się downików pracy jest wielu mło 
tek do bijaków i ulepszonych PZPB Nr 4 aniżeli w niektó- nym przew1duiącym sprawoid~- ooo odbyć 13 lutego. Cóż, kiedy dzieiowców, wyrabiajęcych do 
'll':leszaków do nicielnic). rych lnnych :fabrykach, sądzi- nie Rady Zakładow!j. Złożył J' nikt si~ me st111wił oa iebranie 170 procent normy. Prawda, nie 

Projekty tych korzystnych my ł.e i tu kryją się jeszcze sekretarz Rady, tow. Landow· - nawet sami radni. A j&k WY· wszyscy osiągaj• takie wyniki, 

sl robotnlcy przekraezają nor• 
my. 

Jeżeli wśród młodzieżowców 
jest większy procent pracują­
cych ile niż wśród starszych, 
to fakt ten dowodzi, iż miodzie 
żą mało się kierownictwo intere 
suje. Skąd ma 11ebyć dośwlad· 
czenie młody robotni!!, jeśli Die 
podzieli si~ z nim swoim ~ 
świadoezer1'em mejster, klerow• 
nik, cr.y instruktor? 

Ciągłe ~danie, fo nie jeat 
system wychowawczy. Do mloo 
dzieży trzeba umiejętnie podcho 
dzić, trzeba ją uczyć, a dopler.o 
wtedy ż~dać od niej wyczynów, 

Korespondent fabryczny 
PZPB N'I' 4 

Dowborczyków 30-34 
Kłodawski Zdz. ponoć uspr~wnień zostały pe~e rezerwy oszczędnościo- !ki. rlłdalo zebrani.e v dniu 20-go ale przecie! i nie wszyscy siar· 

pn.u dyrekcJe: brantow, od- we. Odsetek odpadków bez- Sp!"lwozdanie ~ylo krótki! - lutego? Na ogom, Hczbt ietrud Od naszych korespondentów wiejskich 
'l'ZUcone. Obecnie powołano do zwrotnych w przędz.alni nie m• ezym poehwalić lłc na· nionych w mszycll ia·klldacll 
tycia nową fabryczną Komisję zmniejszył Ilię w ciągu roku z sza Rada Zakładowa. Ocen~ jej 3.341 przybyło zaledwie 90 osób. w Bel•atce uc•q s1·ę Usprawnień, która ma te 1 dn- 3,57 procent do o,53, co jest o- pracy cbll uml robotnicy 0 • Jasne, ie w ten &~b robotni „ „ 
ne Podzimćysły -~.:8z jeMszócze gromnym os1unięciem załogi, stro krytykuj,c prac, towa~zy- ey wyru:lli vottrm nieufoości syn #w1·e małorolnych chłopów apraw w pr ...... ty~e. w- a odsetek odpadków w tkalni n d 'ed t · h swej Radzie. m 
cy ])Oru.nyli równfez szereg l ł tym l szy ' "a y, ru os r~gan~Y~ . . . Opodal p· t k d . Ob k d . ,_ innvch spraw jak np. n1edba- zma a w d l!Bmym czas e tego. oo się wokół nich dzieje. Nie lepiej stawili si~ na zebra io r owa, w awnoJ o go zm prze:maczonyea „ • z 4,8 procent o 4,2 proc. Ml- A d . . . b d . 1 1 . · . d 1 z t li 26 •i~dzibie obsiarnik11. w Bełzat_ wylą,cznie na naukę, dużo eza... 
ły stosunek do surowca, odpad mo to można będzie w przy- . zieje .się . ar w ~te e z. .ego. rile 9181lll ra n· een ł'a ' na e11, r;ostał zorganiz.ow11.ny przez an poświęca. 11ię rozrywkom kul 
ków, jakoś? itp. szłoki ł na tym polu zyskać Majstrowie. llll~ wspołpractJJł z radnych, przybyło 13, z Oddzia Ministerstwo Bolnictwa i ~- tUTalnym. Kursanei w 6wietliey 

Odbył.o się równie! zebranie dalsze osz.czędnolcl. ~bł . l cierpi. na tym załoga. lu I-go ne 9 radnyeh przybyło form Rolnych 6_eio miesięczny tak własnej, jak tet i w lwie 
mlodz!ezy oddziału z uL Do- Jak ś... bó PZP Rowmeż brak J~t współpracy ' k dl · t kto ó 1 h tl' h · · ki h · • wborczyków, poświęcone spra o " wyro w B Nr 4 mł..,i,.y ..,.:tądk~ ł ""magaczka 2, a I Oddziału U-go, na tJ ·nn a ms ru. r w ro nyc . ica~ wieJs e org&DIZUJQ. 

. 
1 dn ści nale:l:y do najlepszych w prze- .~ r:· . ,_. od k d h b 1 1 Słuchacze kursu w liczbie ·"1 w:iftzorld poł-.ezone 11 wygla.. 

Wl~ Panu oszczę 0 o~eg?. myśle bawełnianym. I to jest ll1l -. Ct~I M t~ pr u cja. re nyc przy Y 0 · o~6b to 1ynowie malorolnych $Z&niem refera.tów, przeprowa. 
Miało to az.czególn1e wie~e wielkim osiągnięciem załogi 1 Wydajność praey 1 jakość pro· Mdtna 1 tego wy9'DUĆ tylko chłop6w z województwa łódzkie dzają, dyskusje i pogadanki n& 
znaczenie, ponie'Vl:'ai mło~ ro kierownictwa zakładów. Ale dukcji przedstawia wiele do ty go, pomorskiego i pozna:6.skiego. tematy polityczno _ społeczne. 
botnlcy. często rue doceru.ają szkoda że dyrekcJ'a nie obli'- czeni.1. jeden wniosek. Syt>tm:ja ta mu· N• kur•ie tym zdobPd• oni· wie A poza tym uczniowie z kursu 
znaczerua walki z marnotraw- ' . s t kt6 ~.i h l t l I ni A ~ ~ "' tw . Odb l i ó . . czyła sobie jeszcze, ile traci co ą o spr.!wy, re ,,., .... nny si naty.c mas u ee im a e. dz~ rolniczą, a po otrzyma11iu bior~ żywy udział w pracy epo 
a em. y 8 8 ę :r ~ez o- miesiąc wskutek zakwal!:liko- obchodz.ić Rad~ Zakładową. W dyplomów p6jdą na wieś, by łerznej na wsi. Kolo PZPR IL 
ri~~r:J° u:::~c:;;:n;::• 1~ wania pewnej części produk- rzeczy":'is'.ości jed;nak nikt z rad I<orMpondent faobryczny wzią~ czynny udzia.ł w przebu_ czące 23 członków pracuje nad 
osób Wzięła w niej także u- cji do gatunku drugiego i bra nych me 1ntereS11JJe !Ilf nimf. I PZPB Nr li dowie goepoda.rki rolnej nMze. ruoleniem ideologicznym u.r6-
dziai grupa tkaczy 4 prządek, ku. Gdyby dyrekcja miała tę dlatego nasu Rada nJe posła6a I, Ołorowskł go kraju. WDO 11łuchaczy kursu ja.k i oko.o 
wysuwając wiele krytycznych licznej ludno6ci wiejskiej. m_ 
uwag pod adresem niektórych N "11id koło ZMP, do którego na 

a łódzkich ... kranach Ek d Eh 1• h 1 ~ ł h k majstrów i kierowników. "" sperym t ez;Q. wszyscy ! UC acze U?SU 
Wkrótce zwołane zostaną ze- I en ra r I c a organizuje" nowe koła na tere.. 
brania partyjne w Pozostałych nie gminy przy czym trzeba. do 
oddziałach oraz ogólne zebra- dopuuezalnymi na og6ł w dzie a k;•eutów pozytywnych. Ocz~' wi clać, że do tej pory założono jui 
nia robotnicze, poświęcone b·ch sztuki - atar& sit o taki ście, n11.jwiębz11. w tym za~ługa. 8 nowych kół wiejskich ZMP, 
aprawie oszczędności. dob6r wydarzd, by gra6 na ła. charakteru samej sylwetki Ehr_ W okresie wyborów do kół 

twvch wzruszenia.eh widza. i ta 
MOŻLIWOSCI I REZERWY 

Mimo łych wszystkich pozy 
ływnycb objawów wYdaje się, 
że sprawa onczędnoścl do tej 
pory nie Jest ujmowana przez 
klerownlc\wo dostatecrz;nJe 11:re 
roko. Nie wszystkie moillwo­
śol 09'ZC'J:ędnościowe zostały 
Już ujawnione, nie wszystki«; 
rezerwy są już wyzyskane. 

r,iih efekta.eh „z łezkę.", Cała. lich& i jego niezłomnyrh wy~ił gromadzkich ZMP kurs1rnri oh. 
konstrukej& scena.riusza zmierza ków na1;1kowych. sługiwali poszczególne kola ,y 

~ głaszając obszerne referaty na 
zresztę. 6wi11.domie w tym kie. Postad genialnego lekarza_na temat szkoleni& ideologicznf'gO 
runku, grzeszą,e nadmiarem kon ukowca odtworzył w moen,,. ~u ml d · · · · bl ' o ziezy. Oprócz tego słucha.. 
wencji 1 !Iza onu. Wetmy kil_ ge&tywny i żaraz.em Śubtelny cz.i kursu samorzutnie w dniu 
kg przykła.d6w: Prób& za.bar. 
w:leni& prQ.tków gru.tliczyeh 11_ sf066b Edward Robinson. Krea 13 i 14 lutego przeprowadzili 
dala 11it

1 
poniewat, żona, zlito. ej& tego wielkiego aktora., przy szeroką. 11.kcję u~wiadamiają.cQ. 
i d wuyt1tkich rolników powiatu o wawszy 11 ' na marznącym mę kmva uwag• i pozwala zapom. Jk' 
lil . -. wle un znaczeniu hodowli. 

żem, napa a w piecu, eo "PO- nied o słabszych partiach fil_ K l'l"01lowało potrzebnQ. chemiczną ursanci w 9_ciu gminach ob_ 
rea.kcjt w probówce; uratowe... mu. Ehrlich najlepiej scharnkte służyli 50 najodleglejszych gro. 

NIEKTORYCH SllROWCOW ne przypadkowo w szpitalu dzie ryzowany został grą. i wyrazem mad, zdobywając sobie pełne 
u"'STARCZY NA 30 LAT Ro zrozumienie chłopów w akcJ'i n "' „. cko nalehło włdnie do mini_ oczu binsona.. N a marginesie 
A więc na przykład maga- ,,H'' czego dowodem jest ze.. 

zyny fabryczne zapełnio- stu„ kt6ry przekonal Ili' w ten warto doda6, iż Robinson zna- branie przez kursantów 465 o. 
:ne są rozmaitymi artykułami, William Dieterlie wsławił się („Dzwonnik z Nott'e Dame" spoe6b, do metody leczniczej ny jaet ze swych postępowych ehotniezych zgłosze:6 do kon.. 
których. la?ryceg~rzbynwyormr- sw<'go cz•1.su filmem o Ludwiku nie bierzemy pod uwagę, jako Ehrlicha i wpłynQ.ł na wyuyg. przekona:6, czemu dał wyn.r. traktacji ~. 
nymć zuzy

3
c
0
iulmto N~ kto'r shar ri•Heurze, zapoczątkowuJ'•c w wi<>kne nieporozumienie arty. nowanie rządowych funduszów poopisuJ'ą.c deklaracJ"t proteeta J k · 'd · ło h czy na a, ie yc z k to f" k„, k' . t' t . ) k 11. wite wi zimy s c aeze posiadanych artykułów fabry 1m>ma gra. n am~ry a.~R ie.J ~ yczne E>go rezysers "'Y„ a.zu n& badania, Ehrlich na lotu eyjn'ł przeciw pre!ji polit;yez_ kursu pomimo trudnych warun. 

ka w ogóle nie potrzebuje modę na filmy biograficzne . . Je niestety, ie do produkcJi o_ ~mierei wygłasza „złote my8li'' rej wywieranej n& tw6re6w fil k6w (nie odpowiedniego .i,,_ 

Wskutek zmiany planu asor~ ~an;i nakr~cił w .r. Hl37 .film o b;az6w tzw. b~ogra.:ficzn:;:c~ a itd. J~.._ 
t mentowe fabr ka musiała :t;yn"l Emila. Zoli (wyświetlany więc pretendUJQ.cych nieJako . mowyeh W USA. cze pomiellzczenia kursu), mimo 
z~mówić n~~e ba~iki. Sta- u_ nas. niedawno), zd .w 1940 r. do 'c!słośc~ histo:Ycznej, za.kra.. Trzeba obiekty"Wltie ńwier. Fllm o Ehrlichu, tak niepodo uwału nauki objętej progra.. 
re barwniki, zapotrzebowane ł:i~tonę o Pawle F.hrhch11, od_ dła. się tez ma.mera .i ~zt11.mpa dzid, ił duża wprawa reźy!len !:ny swym klimatem i nastrojem mem, już dzisiaj za.brali lit nie 
uprzednio do realizacji pier- b~w:y ne~~alvarsar.n - P~- ta.k ,.typowa dla. ~e~yJneJ fabry l'r dziedzinie „filmowych tycio. dn oglQ.da.ny.ih osta.tnio n& na. teinie do roboty i ja.ko przy_ 
wotnego planu, okazały się t~zneJ broni w walce z syfih_ kncJi hollywoodzkieJ. 6 " fil 

srm ryR w potra a, mimo znacz_ SZ'<'Ch ekranach lnnvch film·Sw szli instruktorz,,- rolni 8" pr.,._ w.ięc zby teczne. I oto setki k i- · Film o Ehrlichu, mimo, i! za. ' ' J "' -, 

logramów drogocennych barwi „E'k~peryment dra Ehrlicha" I sRdniczo nie odbiega od fak. nych ustępstw na ~zeez gust6w aruerykańskich, mimo jr go wad I kład!!m wzorowej pracy. 
niltów, takich jak brunat siar- w potównaniu z poprzednimi t6w i utrzymuje się w gra.ni_ ameryka:6!kiej pubhczno~ci, wy "est .ao:lzien obejrzenia.. Ki k ~ 
\:owY, chlorantin 3 RLL ,._;p_ filmami W. Dieterliego - c11ch autentyzmu, z wahaniami dobT4 11 tematu :iednaki.e wiele• · SE?i' • w~aila: 
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* * • 
W aercaeh naszych za.pał płonie, N11W\ Pol!lkt z nami tworzyć!Uc.zuciem przena.jgor~t1zym. 
Zapał, który W"Szystko kruszy, j Praea. dl& Ciebie Polsko _ Nic nie mam - przyJmiJ 
Zło - w postfpu fali tonie . serce gorąllll 
Bryła świata naprs>:ód ruszy ! . . mym 111arzemem Choć to. podarek b.lt mM:r, 

:?>ikkiewicza hasłu - ciałem 1: celem w z~em n&Jhittszym Alti to serc~ małe i plon\ce 
'\\Ezyi;cy serca llWlł otworzyć! „y jerteł kudym Hrca mego Daloby Tobie świat Cllly. 

V?_~ryscy ogrzać Je aa.palem. drgnieniem . Lum a. 

_,_,n-1111-111-1n1-111-11--11M-11-.-1~1n~1N-111-1111-1111-11n-1111-n-1n-1tt1-""-'"-''''-'"'-~ 

I 
skie filmy i czytam rosyj- nie. żal mi Cię, i żal mi I stawić lub od.wlec od wiel- mi już napisać cożeście w 
skie wiersze, z których wie- wszystkich dziewcząt i kich dążeń klasy pracuiją- tym kierunku przedsięwz.i~ 

le umiem na pamięć. Naj- chłopców, skazanych na we- cej od wielkich p.rze""nian, ły. A więc - uszy do ~ór1, 

bardziej lubię wiersze Pusz- getację w szkołach tego ty zachodzących w tyciu kra- i do dzieła! 

Kochany „Promyku" ! 

~ękuję Ci bardzo za 
książkę i za to, że przyjąłeś 
mnie do swego grona. Książ 
ka. sprawiła mi dużo rado­
!ci i nie wiem tylko, skąd 

mogłeś się domyśleć, że ja 
"'·Jaśnie lubię takie przygo­

tiy i ch~tnie je czytam, a 
nier~ nawet sama bym 
chciała być ich bohaterką. 

stem roztrzepana i na „swój 
wiek" mało poważna, dl&­
tego też oddali mnie flo 
szkoły, gdzie są same sio­
stry zakonne, ale ja się tym 
wcale nie przejmuję. Naj­

więcej mnie to gnębi, że w 
szkole na.57..ej nie ma żadnej 
organizacji młodzieżowej 

prócz Koła PCK. Jedyną 

moją pociechą jest to, że 

·w &kole mamy wykładany 
A · tera.z „Promyku" 1iapi- rosyjski język (na początku 

szę Ci coś o sobie, bo do- był francuski), rosyjskiego 
tychrnas znamy się tylko z się 'już uczę trzeci r<>k i 
1jednego listu. Ja chodzę o- znam go doskonale, dlate­
becnie do I-ej kluy gim.na- go, że oprócz lekcji w szko­
z.jum żei15kiego krawieckie- le, słucham' także lekcji ję­
go SS Salezjanek, mam lat zyka rosyjskiego prr.ez . ia-
15, a rodzice mówią, te je- dio, chodzę często ns. ro6yj-

KOCHANY „PROMYKU"! 

Chcę podzielić się z Tobą najnowszymi smutkami i ra­
dościami. Zacznę od smutków. Otóż w dniu, w którym 
spoczywa.łam na laurach radości z powodu otrzymania 
odpowiedzi od Ciebie, spotkała mnie przykrość ~ pow?­
du nieporozumienia z profesorką robót. Było to zupeln1e 
cCJ innego, ale ja wolę nazwać to po prostu „nieporozu­
mieniem". Czarna kropla wpadła w przejrzyste morze. 
radości i spoczęła między dnem a powierzchnią. Mało te­
go! W niedzielę sala _moja ur~ądzała „świ~tli~ę". P~e­
kreślił;vśmy się znpełme. Gry me udawały się, mscemza­
cje podobnie, wszyscy nudzili się, wyszli niezadowoleni. 
Marzę o zapadnięciu się w „ sen zimowy" na czas, nim 
zaginie pamięć o tej po tysiąckroć nie udanej imprezie. 
Nawet nikt nie pocieszy strapioi:eł duszy .. , Po-
cieszamy się na wzajem z W1eską. Larzans~ą, 
ale jak wygląda to pocieszenie! Po prostu kpimy z sie­
bie w najokrutniejszy sposób. Wprawdzie Pani Chrza­
no,•..-ska powiedziała kilka słów, które powinny nas uspo­
koić, ale czasami i aniołowie są bezsilni. Męczy się na­
sza biedna zarozumiałość i wygórGwana ambicja! Za co 
strącono ją. do piekła? 

Wybacz „Promyku", że list ten zdradza tJ::oc~ę „po­
mieszanie" z „pokręceniem", ale piszę go w c1enm palm 
(prawdziwych!) - w świetlicy. Zda.ie mi się, że jestem 
gdzieś w Afryce. Swiatło lampy elektrycznej w wyobraź­
ni mojej jest ognistą tarczą słoneczną. Jednym słowem 
mam „natchnienie", chociaż w przejściu do rzeczywisto­
ści nie chciałabym się znaleźć w tej bajecznej Afryce. 
Wolę Polskę, internat, dom w Poddębicach. „Promyku !" 
Pół internatu ma zamiar do Ciebie napisać. Pytają mi 
się, ja.k to zrobiłam pierwszy raz.. Gdy im mówię, .ż~ 
zwyczajnie, kiwają z niedowierzemem głową. Przec1ez 
nie mogę powiedzieć im, że nadzwyczajnie! 

Bury w internacie na dostałem jeszcze, bo do szafy, 
w której jest „wzorowy porządek'' nikt nic zajrzał, gcly 
zaspałam po dzwonku, zdążyłam dać „nura" pod pierziy­
llL N a rtłowie nie sta ie. śmie ie sie bardzo cicho - tvlko 

kina i Lermontowa, j"l.k np. pu, . co Twoja. Wiesz chyba, ju. Nie zwlekając więc, po- Czekam na dalsze listy ł 

„Zimnaja doroga" i ,Bielie- że w szkole O.O. Salezjanów winnaś wraz z koleżankami TWoje i Twych koleta.nek. 
jet Parus". Bardzo możliwe, dzieje się, a w każdym razie podjąć walkę 0 prawa, któ- Pamiętaj, że „ Promyk" l 
że do obeenej szkoły hędę działo się do niedawna ku- re w Polsce Ludowej przy- „Głos Robotniczy " ~e Cf 
chodziła tylko do wakacji, bek w kub,ek to samo co u sługują. całej młodzieży. zawsze pomocny , Najser­
potem przeniosę się do pań- Was. Nie należy - moim Mam nadzieję, że w następ- deczniej pozdrawia Cię 

stwowego gimanzjum, w zdaniem - siedzieć z rało- nym liście będzieosz mogła Reda.Jd m. 
którym będę mogła oddać się ?.onymi rękoma. NależY. zor 1111• '11111'"' 1111rm11111 1111l'lllm1~n111111 11 '1111111 1• 1 11'!f•1 n11mn1111~'flf~ 1 1<1: 1f1f• tn1111:•'1lll1 · •1•~11 1 ~·11"11\ •1•11111n1tt~IM~ 

pracy organizacyljne~ w ga.ni:rować w szkole . druiy-
ZMP i w „Przyjaźni Polsko- ·nę harcerską. ZMP lub też · 

Radzieckiej". Ozytają.c gaze jedno i drugie (dla młod­
ty, zazdroszczę młodzi~Y. szych i starszych <Uiew­
która w swoich s~ołach i cząt), należy zorganizować 

organizacjach może brać koło Towarzystwa Przyja­
czynny udział w życiu spo- źni Polsko-Radzieckiej, wy­
łecznym kraju. Drogi „Pro- brać samorząd uczniowski 
myku" wiem, że się już uie- - słowem - stworzyć so­
cierpliwisz, czytając ten bie własnymi rękoma nor­
list, ale wybacz, musiałam malne warunki nauki i wy­
się „wyładować" i myślę. że życia się. 

mnie zrozumiałeś i pora- Uważasz to za zuchwal-
drisz mi coś w tej sprawie. 
Na wstępie wspomniałam, 

że chcę Ci napisać coś o so­
bie, ale pisząc dolJZła.m do 
przekonania, że chcąc opi­
sać wszystko potrZP.bowała 

stwo wobec stosunków i a­
tmosfery, panujących obec­
ni~ w Wa5iej szkole? Oba­
wiasz się, że dyrekcja mo­
głaby wyrzucić ze szkoły 

śmiałków, którzy , by się na 
bym jeszcze conajmniej 4 to mogli odważyć? Przecież 
karty, więc zostawiam resz- . . . · dz. , 

. nie ropom.maJ moJe ie'!-
tę na następny llst, tymcza k . t' tk. h 

zd 
·. Ci o, ze sympa ia ws.zys ic 

sem po rawiam ę Rer-
d 

. ludzi pracy, ludzi postępo-
eczme 

wej myśli są nic po stronie 
Anka SzpietoW1'ka. tych, którzy c.hcieliby od-

grodzić młodzież od żywego 
nurtu życia spoleczneg-:>, 

Kocha.na Aneczko! lee-A po stronie młodzieży, 

Nie niecierpliwiłem się która chce w życiu tym 
odwrotnie - bardzo uważ- wziąć czynny udział. W tł.zi­
nie i z zainteresowaniem \siejsze.i Polsce nie ma miej 
przeczytałem Twój list i t-0 sca dla szkół i dyrekcji, u­
nie jeden raz, l~ kilkakrot siłujących młodzież przeciw 

w internacie słychać i kawałek na ulicy, i „psich figló'" 
nie stroję, jak już pochwaWam się w poprzednim liście. 
Przeciez wydawanie wojennych okrzyków, skoki poprzez 
krzesła, łóżka to drobnostka. Nawet i to zdarza się rzad­
ko, bo jestem poważna! Naprawdę pracuję nad sobą, że­
by być poważną i będę nią. na pewno. N a razie udaje mi 
się całkowicie, bo na przykład biegnąc szybko potrafię 
przewrócić się w korytarzu szkolnym i to jeszcze przy 
Pani Chrzanowskiej! (Tak jakoś się składa, że Pani 
Chrzanowska zawsze wszystko widzi i wie). Przez te kil­
ka dni poświęca nam mniej czasu, bo musi zasilić na 
duchu „maturzystów". Zdawają obecnie egzaminy. 29. I. 
49 r. (list ten jest pisany w stycrmiu) będzie uroczystość 
pożegnania ich. Chociaż mi dobrze być uczennicą, cze­
kam tej chwili z tęsknotą. Z tęsknotą, ażeby wreszcie 
być pożyteczną. Tymczasem dopiero jestem w pierwszej 
klasie mam przed sobą. jeszcze tyle czasu. te dobrnę, nie 
wątpię ani chwili. Nawet gdybym miała przed sobą prze­
szkody nie do przebycia, nie zrezygnowałabym. Tymcza­
sem wszystko sprzyja mi. 

„Promyku" masz ukłony od całej mojej klasy i · od 
Bednl\rka, jadącego wzrostem na księżyc i od Nowaka, 
trzymającego si~ kurczowo ziemi też. 

· Luśka Bm~mVf!a. 

Kochana Lusieńko 

Porządek w szafie - owszem zrób, bo to dobra rzeez, 
ale o skoki pląsy i śmiechy itd. objawy „nie powagi" 
niech ci włosy nie siwieją. Nie tylko 15-letnie uczennice 
Liceum, ale nawet całkiem dorosłe , ,osobistości" nie mu­
szą się tak zachowywać iakby sto kijów połknęły. A te 
Ty przepełniona jesteś radością i dajesz jej ujście w 
3zaleństwach według Twego wyrażenia to cóż w . tym 
złego? 

Oczywiście wszystko ma swe granice, ale sądzę. te pa­
ni Chrzanowska rz:a. daleko poza te granice nie pozwoli 
Ci wyskoczyć. 
Dziękuję Ci za przysłane mi opowiadanka. Jedno z nich 

- o Ninie, wydrukujfł. 
A wiesz, ja nie jestem zupełnie pewien, czy wszystkie 

jak Ty je nazywasz - „malowane druhny" Nina potrafi 
do gruntu zmienić. Oczywiście - dobra zastępowa zna­
czy bardzo wiele, ale gdy w jej zastępie znajdzie się na 
przykład większość bogatych wypieszczonych córeczek, 
to co wtedy?' Pewnie, jednostki najbardziej wartościo­
we. dziewczetCbardzie; inteliitentne i umiP.fac• mvłlt!i 

Harcerka 
Ni;na bylo. od trzech lat harcerką, harcerką praw d:; 'C'fł. 

Podkomendne kochaly j(ł, rozumiały, d-0brze jej był-o 

z nimi. Byla im siwtrą, posiadała zdolności wychowa.w-

cze. 
W ~tępie mia.la. aa.me starsze dziewczynlci, wlaŚcitoi~ 

me starsze, lecz rozumne, aktywne. Rozląl.:a t: nimi była 
dla niej ciężkim p1-zeżyciem, ak musWJ,a, się z tym po­
godzić. fra:ecieź robiła to z glębokq myślą, szla do innej 
szk&y • wielkim. celem. Sz"la z pragnieniem zostanio 
nauczy<:ielką. W no-wej szkole dano jej za.stęp skł.ada.jq.cy 

si.ę z ośm.iu dn,i.hen, Ręce opadly jej z rozpa,czy: 

Były to „mal~ druhny", kt6re tylko mlłndm·em 

zdmdzaly, że aą h<troerkiami. Zalotooł.a je, a fed~ 
oburzala si.ę. 

- Jakto 1 - co r1.Mila zastępowa tych d;iewo.zątr 
Noioa zastępowa sr>'"'tykała się z nieufnośoi4, brakiem 

subordynacji. Przez c1.J ilę zaświtała jej myśl, ażeby rzu­
cić ukochaną 01·ga11iz~ ~ i pozostawić wbie o piej '"11-
obra.źeni~ takie jakie m la dotąd. Zaraz jednak w.styd?.i­

ła si~ tego. 

Nie, OOB, Nina ni.edat mo nosi krzyż ha.rcersk'li., niedq.,-.. 
nw ak./adala przysięgę. · Da sobi.e rad,ę, choćby miał.a po-
8v..ięcić wazystko. Zrobi ,i tych malo·wonych drt4/ten pram­

m11Je harce-rl". Ona to potrofi, potrafi je zdobyć, poko­

chcć i wszczepić w nie prawd.ziwą łdeę, łde~, którą po­
wm11y być ozł.ooone wszystkje dn;,żyny, 'WSZystlcie zastt> 

py. ld.eę, na któ1•t1j b1ul01oać trzeba życie Pol.ski, jej przy­

szlość. Zrobi to na pewno, bo wierzy w swoje siły, a, t1"i,a.. 

ra taka to wszystko 
Lusia Binder6wna 

samodzielnie, zrozumieJą i pokochają idee odrodzonego 
harcerstwa, ale pozostałe będą szły udreptanymi ściez­
kami zacofania, kołtuństwa 

Nie dotrzymają one kroku dziewczętom urodzonym 
.i wyrosłym wśród ludzi pracy. No ale o tym pomówiml~ 
szerzej przy innej okazji. 

·Twoim współlokatorkom i współlokatorom z internatu 
potwierdzam własnoręcznie, że ich nie „bujasz" na. temat 
sposobów nawiązywania kontaktu g „Promykiem". Bar­
dzobym rad poznać ich wszystkich więc niechże się ~()o 
będą na odwagę i napisz~. A narazie serdecznie ~­
rów ich odemnie. 

Redaktor 

EMILCE NOWOTNEJ. - Zmnie}szyć il.ość dw-Oj c-0 Mj­
mn~j na 50 procent! Oto jak brzmiało zob01N.4,zanf.a 
71rzedkongreso1.ve uczt1iów i uczen nic kw.sy V azkoly Nr 
10 te PałXanioach. Za przykładem swoich o}ców i mate-' 
na fabrykach, którzy dla uczczenia Kongresu Jednoścł 
powiększyli liczb~ tkanin, zmniejszyli liczb~ brak6w -
1~czniot!M V klasy szkoly Nr 10 w Pabianicach wykonaU 
swe zobowiązania. . 

Ale nie wol71.o Wam Emilko spoczqć t1a laurach. Dop6-
ki choć jed~ uczeń w Waszej kla.sie ma je.iJzc:te 4e 11top­
nie, m.u,,icie pomagać - mocniejsi -sla.bszym.. u wy­
plenicie do grutttu w Wasze; szkole dwój6, 

BASI„ ROJEWSKIEJ, HALINCE ROll!ANOWSKIEI 
I PIETRKOWI. - Witamy Was drogie dzieci tD Prom.y­
k<>Wej Gr<>m00.0(t. PoedrGW'iamy serdeceiłiW ł prosimy o 
dal3u łiaty, 

GRYLEWSKIEJIU CZESKOWI. - Nie martw ~' u~ 
ste8 opóźniony w nauce, pilnością na ~o 1tda Ci aif 
to nadrobić. „Promyk" niczyimi listami nie „gardzi", -
że też Ci tak1e myśli p-r;eychodzą do glowy/ 

TERENI K.AZMIERCZAK ł JANKOWI BALOWI Zll 
SZKOLY RTPD W PABIANICACH. - Drogie DZ'iecłl 
Z lutu Wa.nego wnioskuję, u czas swój dzielicie plmtcr 
wo m~y szkołę i świetlicę, gdzie dzi~ki ofiarnej pracy 
Wa8zych nauczycieli z poźytkiem i celowo spędzacie .~wój 
czas. Bardzo jestem ciekaw. jak udal się Wam wieozór 
Mickiewicaowslei, C1tętflie przyjmuję Was do P1·omykrr 
we.f Gromadki i zapraszam do kore„.vondenc.H tDBZ111likd 
~ Waaui 1zkoł1v. i iwiet7.icu. 
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Robotnicy spieszą z pomocą szkołom' 
Zakłady Wytwórcze Aparatów Telefonicznych obięły opiekę nad szkołq podstawowq Nr 41 
Szkoła podstawowa Nr 41 Już w listopadzie ub. roku. 

przy ul. Kątnej obchodziła w załoga Fabryki Aparatów Tele 
ubiegłą niedzielę „otwarcie " fonicznych wzięła pod swe „o­
własnego radiowęzła. Uroczy- piekuńcze skrzydła" sąsiedn . ą 
stość ta miała specjalny cha- szkołę podstawową. W pier-N­
rakter - oto prócz młodzieży, szym rzędzie post anowili v:J­
rodziców i grona nauczyciel- móc przy radiofonizacji ucŻei­
skiego wzięli w niej udział ni. 

Zorganizowana klasa robot- szkoła podstawowa - to jed­
nicza ma przed sobą do speł- 1 no z najważniejszych zagad­
nienia wielką misję nie tylko nień. Od tego, jak ta szkoła 
w życiu gospodarczym, lecz zo~tanie postawiona, zależy 
również na wszystkich odcin- ' przyszłe oblic:>:'! . "'łszego kra­
kach naszego życia społeczne- ju. 
go i kulturalnego, A przecież H. S. 

30 tysięcy nowych krzewów 
zasadzonych zostanie w parkach ł6dzkich 

również przedstawiciele pobli- Robotnicy przy chodzili tu 
skich Zakładów Wytwórczycl1 po skończonej robocie w fab:-y 
Aparatów Telefonicznych, 1 to ce, pracowali chętnie i z ra­
nie jako zwykli goście, ale j a - dością. Zakładali przecież ra-
ka przyjac-iele i opiekunowie dio dla swych d zieci, dla dzie ,luż w najbliżn~·m r·za,ie \Vy c;n<·ji, a 1rn ich mi<'jsrn b~<hie 
Bowiem właśnie załoga tej fa- ci swych towarzyszy. i.lzi nł l'la11ta1· ji przystąpi do 10 znl<•żony Ogró1l Botani1·zny. 

Czy tak być 

bryki własnymi siłami zradio- I oto w niedzielę radiowę- 1„·,t, mając„nh na 1·rlu upi~kszc Poza olm•hem śró•lmirśtia 
fonizowala szkołę podstawową z.el był już gotów. Zarówno r1ir. fródmit'ścia i per~·ferii na W~ dział przf'.prowailz11. rohot~· 
Nr 41. kierownik szkoły ob. Borucki, >7.~·go mi1t>·ta. Okolo 30 t~·sii;>_ w Iluo;:ic Pabianickiej, g.lzir 
Dl!lllllllilłllllfillllUllJlllllUlllllllllll!lillllllllllllllłllllllllllllll jak przedstawiciel Zwiazków 1·y krz1•wów zostanie pn•ailzo- >- rlamuje i powięk~za ~ii; 7 hck Po&eBja. prywatna przy ul. Jara.cza 17 - może służyć wzorem 

Zawodowych, tow. Spychała l ryeh we w~zystki<-h park:H·h tnrowv Rta~·. którv sluh.! hP_ cr.:v1to~ci i h!;;icny. Czy na..~ze 01gana. MO nie wyznaczą ja_ 

Z Z• yci•a partl•I• przewodniczący Rady Zaklado ł6d7kieh Krzewy do~tar~70111' ozie do kąpidi w· czMie lat~ kirjś nagrody cl!a pana gospod:1rza. za tak wzorowy porz;ądek7 
wej fabryki, tow. Horoń zwró trilą 7.<' 1'11.l>iilt>k O,::roiluiez)· ~h W czerw<·u ~taw nnpcłnion~· rn Pcdobne śmietniska w san1ym centrum miasta. są nie do po. 

UWAGAI Sekretnrze Komitetów cili w swych przetnów;enn'.!h 1m Zdrowiu, które ulegną. likwi Ft'lllie wodą. (A.) myślenU.. 
abrycznrch, Przewodniczący Rad uwag~, że szko!a dzisiejsza po 1;,11•1w11M n :1:,1:!1:'1"1 :l"l'•l1't"ł:111·11.1„„,,1:t::1~1:11ilt1•11:in1:11r.1;:r:1:111~11"1:·ml!1m·.••-1nmr.s , 1 1:11•1: u .1:11 M 1 ·1 ·1 ~, •1 1•:r1111·ir:1:1:4•4' 11•u1~'''"'"'':111M 11"1'1~1"11 n l"l"lili'l'''"I' n 1•t 1 t'M: IFI'• 

Zakładowych, Klerownlcy Personal winna być jak najfoiślej t:W'<' 

~ ~e~!;~ktorzy Dzielnicy Górnej ~:;~ p~~y~~~~~c:~:.1~:~~~~j IT~~ Tam, gdzie wykrywa się i 
Dziś dn. 1 bm. 0 godz. 16 odbę rze akrja obejmowania 0~1irkl 

leczy g1uzlicę Mowy kurs dla sądzióW 
w lórn10N1e pod Warszawq 

d'ie s i ę odprawa w lokalu Dziel nad szkołami pn:ez po~7cze- Prace Miejskie; Poradni przy 
nicy ul. Wigury 4-6. • g-ólne zakłady przemyflowe, 1 k Poradnia przy ul. Moniusz-

u t Moniuszki \\' pi,•rwsz)·t·h dni:wh mnrca 
stan rzeczy jest przyczyną \V ,11\zefov:ie pod l':al'l'zaw~ .wr 
zbyt długi ch nieraz terminów, :;-:lllizowan~· zo•tnni<' przez Mi. 
wyznaczanych zgłaszającym ui•tC'rst'"° 8r1ra,,-frtlli?."o~ei k•ir~ 
się do leczenia. a co za tvm 

Uwaga członkowie Koła Tere 
1lQwego Dzielnicy śr6dmie§de. 
r;..PR. Dnia 2.marcn.' 19;!J r. 
tj. w środę o godz. 17.30 odor_ 
clzfo się zebranie organi1.aryj_ 
Il<' Kola I,igi Kohi<'t w lok!!lu 
J)r;elllic;v śródmieście prT.y ul. 
r;ctrkowskir.i 53. Ob<'rnoiSć to­
w:u·zy~:>:<'k i żon towarzyd~Y o_ 
bmdęT.ko"·a. 

Co nowego w ZMP 
Il7.iś d11ia J .IIT.4fl r. o god z. 

1!'- ,:;o w lokalu włas11y111 koła. tl• 
n•n1·w~~o Z HP pr:>:y dzielnicy 
6rtdmiP8cie P:i.rawa - przy ul. 
Z<'nlnrnkiego 41 - odhędzie si'? 
, ., jPe:>:r\r autorski kol. Zdi Ko_ 
J:> J(kfrgo. • 

Co nowego w ZAMP 
Uwaga ZMP-owcy. 
:Cziś dn. 1 marra 1!149 r. o<lbr 

c'!zie się przy ul. Linnleya 3 (s~ 
ln S) zebranie Koła Historyków 
i Filozofów. 

* * 

akcja , która zacz,·na dopiero „Skierował mnie tu e arz 
, grodzki' proszę p~n1· Od sta- ki obe1'mu1·e opieką ok. 234 wchod zić w życie. • ~ · 

nu mego zdrowia zależny jest tys. ludności. 
Szkoła podsta ~·ov.·a Nr 41 rodzaj pracy, jaką dostanę Frekwencja zgłaszających 

jest w tym szczęśliwym pohl- przez Urząd zatrudnienia" - się jest wysoka. Dość stwier­
żeniu, że ma już wyrabe cl.)- mówi młodv człowiek, z któ- dzić, że w ciągu ubiegłego ro­
wody tej o:>ieki. T e ra?: J'I'.'- rym wszcz.ęłam rozmowę w ku udzielono ponad 56 tys. po­
trzebuie ona kon 'e::znie 01,ól- Miejskiej Poradni Przeciw- rad, pacjentom, skierowanym 
nego remontu. zaL1 '.li'1v11n'a J{ruźli<'zej przy ul. Moniuszki przez różne placówki lekar­
szatni (dzieci wiesza ją ubrania Nr 7-9. Stojącą obok dz ie w- ~kie. Przeprov.,ad7.0no ponad 5 
w klasach). Ponieważ int<'r- czynkę skierował tu l<'karz tys. wywiadów domowych i w 
wencja kinownika w ZU'~<1- szkolny, kilka osób przysłdła ten sposób można było n aklo­
dzie Miej~kim dotychez<!R n'E' !JbezpiPczalnia Społeczna. kil- nić opornych do systematycz­

idzie. przeciągania się ku~;l · dh ~r1l zic'rw z Lodzi i innych 
cji. Wraz z m;unieciem t<'j bo- 1;1ia~t Pol.<ki. Całkowita ori::a­
lączki, walka z gruźlic~ b.ędzie 11;zaeja. kur~u spocz~·wa w rę. 
łatwiejsza i pewniejsza, I k.». <·h Szkoły Prawnicv j w Lo_ 

Sak. 117i . (m.) 

odnosila żadnego skutk•.J . 7<1;ę ka PCK. niektórych lekarze ne~o leczenia. 
la się tą spraw;i równil"ż fa- pry\•rn'ni. u wielu istnieje je- Do ważnych obowi ązków l MILIARD ZLOTYCH DLA 
bryka. - opiekunka. dynie podejrzenie o gruźlicę Poradni należy obs~rwac 'a LODZI PF..l:YZNALA RADA 

Scisł.e wspólż~·c' e · sz1: otv z _ po przeprowadzeniu !.Jaclai'l środowiska chorego. Obserwa- PAŃSTWA 
fabryką rozwijać ~iP. b~d7 i e r.., okaże się , jak jest rzeczywiś- cji tych dokonano w ok. 4 tys. \\' 111\~l 10:·.port.>!dwuia TIH<ly 
raz lepiej. Delegaci załogi fa- cie, , i chorzy sk'erowani będą przypadków, badając waru n kl P:111.i , , a Z:irz:1.J :.i " 'J•ki <•iii a_ 
brycznej będą obecni na niP- do właściwego leczenia. mieszkaniowe, liczbę ws~0ł- 1 <mu i<• ol1t•1·ui1' "°'"" l111tl ~et 1111 
których lekcjach, będą brać mieszkającvch raZA!ll z cho- rnk l1il'Ż:)<".I'· Jln<IM l;Hń•h·. a prz~· 
ud .. ~l w zebraniach rady p~- C . . ko'W rym, warunki materialne itp. 1.nr•la na•z1•111!1 ruin•tu Hllnl' l 
daE . gicznej. eny ZleffinlQ Ma to na celu roztoczenie ob- 11•ilian1a zlot.vch {l{>1111tl hudżt•t 
Przykład Fabryki Aparatów K ,· C 'ko·wa na m serwacji nad tym otoczeniem 1·M111aluv .. Jest to kwo1a zna-, .~ · h · · , om1sJa enm . . , Te..f',._omcznyc powinien po- • • d. . . 

0 
. . . d dnia i zastosowanie środków pro- l'WiC! "d~za od ti·e h ktore o_ 

d ri .• ać i na inne zakłady pr?.e l '-0 ' z zawia amia, i.z ? filaktycznych. tn.ymał): inne mia~ta Polski, i 
n •słowe. Każda fabryka mo- l.lll.1~49• r. obow~ązuje cena Poradnia w ciągu ostatniego rrzyznanie tak wysokiP,i <lota_ 
g 1by roztoczyć opiekę nad,ziemmakow w hurcie zł 9.- w okresu wykonała 35 tys. ':la- rji Ło<lzi ~tanowi dohit11y clo­
r jb!iższą szkolą podstawową i' dttalu zł 12.- dań małoobrazkowych, d·Jk"l- wriu, że Hada Paft-1:wa zt!Hje eo 
i. .starać się pomóc w jej klo- Ceny pozostalych artykułów nała ok. 7 tys. zabiegów o- bi~ ~prawę z potruh naszetrp 
I tach. pozos t ają bez zmian. dmy, ok. 5 tys. badań piwo- t<oia~ta i trnszezy sii: o ich z.as_ 

Odznacze'nfo robot'ni.'c~n''izenl'y""' sł.'o.dzi'ezow'ego ~?:r~i~{rE~t~:~i{r~~~~!~ p;~je~~;~I~~~w zr~OTYCH 
J' NA &E:MONTY PRZ'>ZNACZY z okazii Swięta K o biet kończeniu badań pacjenci ~de- l'UNDUSZ GOSPODARKI 

rowani są do szpitali. sam.-
Kd-0 Ligi !\obie\ i>rzy Zakla- <;(lhotę, 11 marca w świetlicy toriów, wzgl. na leczenie prz~z !.UESZKANIOW:l::J W TYM 

K ł :&O.KU dach Przemysłu Odzieioweg J w 0 a. miejscowych lekarzy. 
------ - - ----- h d · d · Lokt1lnv. Komitet Fu11d11sz11 lodzi orn-anizu3'e z okazji Dnia Ruc w Pora ni Jest uzy. „ ATKI W KLUBIE N · ł · t Go~podarki 1Iie~zkaniowej, któ 

Kobiety speci'alną urcx:iystość, OST . areszcie spo eczens wo nasze 

2/iO - 300 milionów złotyclł. 
'I'~ k wi':'•' Fn ndu,z (ro~podarki 
~1H ·nkauiowej u:i. rrmonty w 
tią;:u roku bicż,! ergo przewa_ 
<'7Y rnm\' około 600 milionów 
złotych. 

Z w'.elkomiejsk:eeo dna 
Za kradzlcż 12 metrów tow•· 

ru na szkooę PZPB Nr 1, zostal 
zatrzymany pracownik wyżej 
wymienionych zakla<lów, Kraw· 
czyk Stanisław, zam. przy Al. 
Kościuszki 30. 

* • * 
Za kradzież konia i dorożki z 

ulicy, na szkodę Strzałka Jana, 
zam. przy ul. Mu.rarskiej 32, 
zatrzymany zestal przez pat.rol 
M.O. Markowski Adam, 
zam. przy ut. Żeromskiego 9. 

* • * 

Uwag:i ZAMP_owcy studenci 
!U i IV roku Wydz. Prawa Ul. 
W dniu 2.IILJ!l r. (f\ror1a) o go 
!17ir.i~ ] !LP.i w loka ln ZAł.lP _u 
FZ · ul, l'iotrkow~ki<'.i 46, od_ 
lJę<l7.iA •i'l zebranie i-tunPntów 
lII i l\' toku Wydziału Praw_ 
n ego U. l ... 

C:bccność 11bowil!7kowa. 

DZIENNIKARZY zaczyna dostatecznie rozumieć ry mjmie ~i~ remontami domóv; 
polącwną z premiowaniem przez konieczność zdecydowanej P' ;>watnyeh, zamieszkałych W dniu 26 li rb ok godz. 

Ó 
Zarząd Klubu Dziennikarzy za k ź 1, rzl'z lud noś~ rohot niczą, dyspo , · · · · · Dyrekcję i wręczeniem list w pras. za wszystkich kolea..,ów wal i z na.igro niejszym wro- . . k ł4-e), O<!ebrał sobie życie przez 

h I h k lk bot . giem naszego zdrowia - z gru r.njr na ptcnnzc r>nłr o 1 · ze ro · u . St . k z t 
poc \Ila nyc ·i u ro ni com dziennikarzy 1 członków Kiuhu źlicą. Główną bolączką w tej hi :•żri.r<'i;o ~lllną. 300 milionów pow <'~zenie, anczy ygmun . 
za wzorową pracę zawodową i wraz z rod zinami na os tatni wie dziedzinie jest brak dostatecz- dot.ych, które pr~eznaczone zo_ lat 44, zHm . przy ul. Maciej<'W 

11.40 Kronika Związku Radziec- d z ia ła l ność na polu społecznym. czór karnawałowy w dniu di.i· nej ilości lekarzy _ specja'i- ~tam~ na kapitalne remonty, :Bu skiego 9. 

Radio 
Vi<?~o 11.57 Sygnał czasu i Hejnał, Na program uroczystości zło s~ejszym. stów. Da.ie się to dotkliwie o1 c! ~ rt. r<'monto"-Y na druirie pclł- Przy~z yny samobójstwa na 
120ł Wiad0mości po\udnłowc, ż y się przemówienie okolirznoś P.1r z ątek wieczc>rku o godzi- cr.uć we wszystkich por;:id- r<·• ·ze · w 1aln;,11'1~<· i od potrzrli razie nie ustalono. Dochod zenie 
1220 „Na s wojską nutę·". 12.45 ciowe przewodniczącej Kola ob. nie 18. Strój dowolny. Butet n iach przeciwgruźliczych. Ten wahać ~ię hr<l zfr w irrn11iral'h prow;i,1z1 13 Kom. 11\.0. 
Au~~ illa w~. 12~5 ~ .~p Augustynia~weh prem~wanie ~~u uo~trwny. Tańc~-------------~----------------------------

„ i hodowla to waż ne zadanie' , 13.05 b d · " ' t"P bezpłatny pracown ic, oraz część arty<; \ycz 1y z. ws• · ~ 
PRZERWA, 14·30 (ŁJ z prasy, 14 40 na w w yko naniu wła~nych •ił. Codziennie od godz. 18 - -.\Jljó.G1~ 
(L) Muzyka obiadowa (płyty). is.oo złożona z recytacji, śpiewów i Klub otwarty dla wszystkich " numeracji 
(Ll Wiadomości sportowe. 15 .05 {LI 
Komun iJrnty. 15 10 (!:.) Borodin _ tat'1ca so low e go. czlonl\ów Związku i Kl uhu 01 a1 w sklepach PDT, PSS i w ba więc kupować ko~:wle o 
Rimskij _ Korseltow _ Ta r\ ce Po Uroczystość odb('dzie się w\wprowadzonych gnści. ~klepach Central Tekstylnych kilka numerów wi("k~1e. żeby 

cej koszul o wyższych num 
rach. Uniknie się w ten spo­
sób sztucznych zapasów na 
składach i to koszul, na któ­
re nikt nie znajdzie odbior-

lowieckie (płyty\. 15.25 (ŁJ Chwi GZllm!I! kupić już można obecnie h.o- wlaśnie po tym p:erwsr.ym 
la muzyki z płyt. 15.30 „Poznajemy szule bez żadnych ograniczeń. wypraniu n ie mieć kłop0tu. 
pracę w fabryce" _ reportaż sio Po długich i ciężkich ci:lrpienlach zgasła W Niestety, tak się dziwnie zło- Uważam, że nasze fab:·yki 
wno • muzyczny dla dzieci. 15 .50 dniu 26 lutego 19-19 roku żyło, że są to koszule o ma- koszul powinny ten fakt wziąć ców. 
Muzyka popularna, 1555 ,Z zagad B . I R f I A łych numerach - 36, 37. Ko- pod uwagę i produkować ·wię- Jan Majchrzak 
nien życi a i pracy kQbiet', 16.00 ron1s awa o sz a. ~Zuli O numerach Większych tfl~!flfl"lllllll:+ll:ł1>f<lłil.A•~ '1'l"Ml<l"l11>~~11:1Jl:lttl"l'll.411ł•:1'1·1•1Ut•·~"łlił'IPll!lil:t:l"M'tl"l"l:i1;1l ::tlil'l!'I P.ll 
D21ENN!K. 16.25 Wiadom , z Mię- (39, 40, 42) dostać absolutnie 
rlzynarodowych Zawo'dów Narciar- 1' U()ertmistrz - skrzype.k Orkii>stry Sfmfoniczue.i nie można. Widocznie n<J~ze 
6kkh. 16.30 Przegl ą d wydawnictw Filharmonii l\Iiejskiej w Lod7i, Stanowisko to fabryki uważają, że szyja nc-r- OGŁOSZENIA DROBNE 
oswiatowych, l6 35 „w o>tatki ' ob.it;ła natychmiast po powrocie z obozu koncen- malne~o człowieka Jest jesi-
- zabawa dla młodzieży szkolnej, trr.C~".inego 19!5 r. od pierwszej chwili wrganizo· cze tak samo cienka, jak er.te ZGUBIONO książflczkę 
17,45 Audycja Tow. Przyjaciól wania Orkiestry SymfoniczneJ. ry lata temu. dowego Kozmin Jan. 

Zw . Zawo-, ~GUBIONO ksiątkę zakupu pa pi~· 
roaów na nazwisko Zarzycki Mie· 

żołnierza. 17.50 „Zastosowanie prą· \"' z t żart na stronę, ale · chodzi • ,marlej n~.ci Jnsbh!c.ia wzorowego i za- t ś ł · · c du elektrycznego do ogrzewania". - u o co z u pe nie mnego. :i;ę-
18.00 Lekcja j~zyka rosyjskiego. służonego, pduego Mi moza1mrcia prac.ownilm, M- sto koszule po pierwszym wy-
18.!5 Koncert kameralny, 1s.so spół wii najłepszc;:o kolegę i swego pforwszf'go praniu z;biegają się tak bar-
„Wezaliusz 1 Galen'" _ pogadan- muzyka. dm. ie są zazwyczaj mniejsze 
ka . to.OO Koncert, 19.40 „Wszech Cześć Jej pamięci! o kilka numerów i nie można 
nica Rad iowa", 20.00 oz~ENNIK ic:1 potem zupełnie nosić. Trze 
204.5 Międzvnarodowe zawody Nar lVy prowadzenie zwłok z domu przedpogrze• 
cłacskie o Puch.ar Tatr w Za.kopa- bowego na cmentarz ż;ydowski na. Doła<'h. odbę-
nem. 21.00 Koncert symfoniczny dzie się l\'e wtorek, dt~iio 1 marca br. o godz, 15. 
pod d\T. Tony Aubin - dyrygen- Zt>spół Orkie.o;trowy Dyrekcja. 
la Orkies try Radia Francuskiego, l'ilharmonii l\Iie;.,.hleJ· Filharmonii· M'&eJ"sldeJ· 
22.00 „Karna wał Robotniczy" dln .,., 
Ligi Lotniczej. 23 50 ProgrjllD na W f,odzi.. W Łodzi. 
dzień następny, 24.00 Zakończenie f iaailD•••lilMlll~El!m!i!lllB••IMl:ll•••••••W•lm••1alli 
audycji i H y m n . 

W dniu dzisie jszym dyżurują 
następujące apteki: 

11 Listopad;i _ Groszkowski 
pabianicka 212 - Ja rzębow<:ki 
Jaracza 32 - Kras ii'lska . S!ali 
na 50 - luszczewska, Kątn~ 
54 - Krych Kopernika 25 -
R ytel. Piotrk~wska 67. - Wn.· 1 

~„ 

OGŁOSZENI Il 

Zarząd Miejski w Łodzi - Wydział Kwaterunkowy - przypo­
mina, że w my•l art. 29 pkt. 11 , dekretu z dnia 21 grudnia 1945 r. 
o publicznej 9"5podarce lokalami t kontro!; najmu (D.z. URP Nr 4 -
46 r ., po?. 27) urz~dy, w ładze. zaktady, przed•ięb1orstwa i instytu­
cje państwowe ora1 ~amon ądowe albo pozo•lające pod zarząde~ 
państwowym, osoby prawn~ ;>rawa publ!cmeg? oraz stowarzyszenia 
wyższej użyteczności publicznej, w;nny 111yskiweć zezwolenie Wo· 
jewódzki e j Komisji Lo~ ~!owej dla m. Łodzi na złożenie wniosku o 
przydział lokalu lub budynku ne potrzeby własne lub swych pra­
cowników. 

Wnioski takie hn dołączenia zczwoleil nie będą przez wla<ize 
kw~ten;nkowe prz yjmowane. 
ł..odz. dnia 26 lutego 1949 i -

• UR7.AD AllEJSKJ W ŁODZI 

OGŁOSZllNIE 

o real!zacfl· bonów na r dekadę 
mlelląca marca 1949 r. 

Zarząd Miejsk'. w Łodzi - Wy· 
dział Przemysłu I Handlu - poda· 
je do wiadomości, ie sprzedaż tiu· 
szczów na bony tłuszczowe na 
pierwszą dekadę miesiąca marca 
odbywać gię będzie w dniach od 
I - 10 marca rb. włącznie. 
Na hony kat. PR na odcinek nr. 
! po 0,50 kg. słoniny Na bony 
kat. R na odcinek nr. 4 po 0,25 
kg margaryny Na hol\, RD na 
odcinek nr. 4 po 0.25 kg marga­
ryny. 

Wszyscy posiadacze bonów w!n 
ni pobrać nnle!ne Im Uus1cz.e w 
wy!ef pr>donvm term'ni<' grtyi po 
jego uplywie odcink; ultacą iwą 
ważność. 

L~, dnia 28 lute110 1949 r. 
ł'.a.n•d Mi•iotrJ w 1:.odzi. 

442 cz ysław, Wrześnieilsk3 72. 654·g 
SKRADZIONO legitym trarnwajo· ZGUBIONO ks i ążkę podatkową Nr 
w~ szarą na nazwiU. Kra wczen· 5 od nit>ruchorności l!ł48 r„ z ul 
ko Maria 649-g Póln_ocnej 11_. _ __ ~----

ZGUBIONO legitymację tramwajo- ZGUBIONO ksi ążeczkę Ubezple· 
w4 (styczniową) Rutkiewiczowa czalni Społecznej Mizerski Franci­
Eugenia. Mostowa 36. 647-g ~le. Narutowicza 23. 655-g 

ZGUBIONO legitymac~ Ubezpie· ZGUBIONO kartę rejestracyjn~ 
czelni Sr>ole.cznej, Drewnow1cz Zy· RKU na nazw1sk'1 Rosiek Stani · 
gmunt, Sporna 13. 64ll •law. Alrksandrów. Narutowicza 
24 lutego przybłąkał siri pies wilk nr. 3· fi51·g 
Wiadomość 14 Komisariat MO. ZGUBIONO kartę rejestracyjną 

65ó·g RKU na nazwisko Kulibahka Win· 
GOli<CY z rowerami i'hcz d~i. centy, Aleksandrów, Wo1ska Pol· 
wożenia gazet potrzebni. - Pierw· skieg~J±:__ ----·--~ 
szeństwo z rowerami. Zgłoszenia ZGUBIONO ka r tę rzemieśln i czą, 
do Wyc17.ialu Per•onalnego RSW kartę rejestracyjną RKU _ l:.ódż 
„Pra•a" Piolrkowska 68 "d 10 - miasto i legilymacię PPR . Kubicki 
12-ej . 443.53 Romuald. 652 
SKRADZIONO kartę repatrlacyjii;j, 
legitymację PPR t Przyjaźni Pol· 
sko Radziecki-i . legitymację tram· 
wajową z ahonam<'nłl!m Piłacik Ta 
deusz. oraz akt śluhnv Jei Leo· 
lt11dii I melryke zgonu leża Sle· 
fana. 657-g 
ZGUBIONO l;,gitymację Zw Za­
wodowego PPR 1 ,palcówką Torba 
~l Ml.a 

ZGUBIONO legitymację Ubezpie· 
czalnl Społecznej wydaną Zduńska 
Wola Szawrański Emil. wie.ś Anna· 
pole. f\59·g 

ZGUBIONO dowód osohi,ty . św i a ­
dectwo moralności, zaświadczen i e 
wojskowe Miszkiewicz Florian, 
Zduńska Wola ul. Szadknw~ka. 

657·cr 
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PAŃSTWOWY TEATR 
wo •• :A POLSKIEGO w ŁODZI 

ul. Jaracza 21 

Dziś o godz. 19.15 współezes_ 
:na komellia polska Kazimierza 
Korce Jl ego pt. „Bankiet' '. 

TEATR „MELODRAM" 
ul. Traugutta 18 

Dziś o godz. 19.15 w~półczes_ 
na sztuka amerykańska Arthu­
ra 11illora pt. „Synowie' '. 

TEATR KAMERALNY 
DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 3ł 

L~iś i codziennie o godz. 19.15 
kt•medio _ farsa E, Pietrowa 
,;Wyspa pokoju". 

PA~STWOWY TEATR POW· 
IZECHNY, ul. 11 Listopada 21; 

Codziennie o g. 19.15 „h.'LUB 
KAWALERÓW" M . Bałuckiego. 

'l'J!!ATłl „OSA", Ul. Traugutta J 

Ostatni tydzień ,Porwanie Sab!· 
nek" z J. Węgrzynem, o godz. 
19.30 Zniżki ważne. Kasa 
czynna od godz. 10 bez przerwy. 

ADRIA - ul. Marszałka Stalina I 

„Zwariowane Lotnisko" -qodz. 
16. lB, 20, w niedzielę 14 -
film dozwolony dla młodzieży . 

BAŁTYK - ul. Narutowicza 20: 
„Skarb" - godz. 16. lB.30, 21 w 
niedz. 13.30, poranek 11.30 -
film dozwolony dla młodziezy. 

BAJKA - ul. Franciszkańska 21 
„Wielkie Nddzieje" godz 
t'f.30. 20, w niedz. 12.30, 15. film 

dozwolony dla młodzieży. 

GDYNIA - ul. Daszynsklego Z. 
„Program aktualnoścl kraj. I 
zagr. Nr 9' - godz. 11, 12. 13, 
16 17, 18, 19, 20. 21. 

HEL - (dla młodzieży). ul. Le­
gionów 2-4: 
„Skarb Tarzana·· - godz. 16, 
l 7.20. 19, 20.30, w niedz. 13, 

,, 

„„Czq pani nta dzie~i?•• 
Podsłuchujemy rozmowę w szatni pomiędzy 
mistrzynią świata w jeździe szybkiej na 

lodzie Isakową (ZSRR), a Norweżką Nilsen 

do swego rodzinnego miasta, 
gdzie oczekuje jej powrotu ma 
la córeczka z zabawną grzyw­
ką i dużą kokardą na główce. 
Za najwyższy rekord, nawet za 
laur olimpłjski nie wyriekłaby 

Wszyscy jeszcze mamy w pamięci wspaniały triumf łyiwla- się nigdy swego ukochanego 
rek radzieckich na mistrzostwach świata w Oslo. Cała prasa maleństwa. Mówi to Leili Nil­
rozpisywała się szeroko o wspaniałym zywcięstwle !sakowej sen, tłumaczy jej namiętnie i 
nad Norweżką Niłsen, maro jednak kto słyszał o Innym je- z uniesieniem. 

szcze triumfie doskonalej łyżwiarki radzieckiej nad swą prze _ Nasz sport nie zamyka ży 
ciwniczką. Oto, co o tym drugim zwycięstwie pisze jeden z cia w ciasnych ramkach trcnln· 
korespondentów radzieckich J. Braznin, który przypadkowo był gu, nie zmusza do wyrz&zeń. 
świadkiem rozmowy tych dwóch łyiwiarek po zawodach w szat- Prawie w-szystkie moje kołeżan 
ni. ki, sportsmenki są szczęśliwy-
Norweżka Niłsen nie mogła wyjść ze zdumienia, gdy się do mi matkami i nic im to w u-
wiedziała, że jej pogromczynilsakowa jest matką jednej małej prawianiu sportu nie przeszka· 
dziewczynki. z zabawną grzyw k<t i wielką ••. kokardą. dza. Koblety radzieckie pracują 

ność zad:ije tysiące pytań. Nil· ta i Zukową, zdobywczynię trze obecnie na wszystkich stanowi 
sen przeciska się do Isakowej, ciego miejsca. Obydwie są mło· skach, dostępnych dawniej je· 
pragnie z nią porozmawiać. Za de. zwlaszcza Zukowa, ~\-le!· dynie 111ężczyznom, są inżynie­
pytać, 1ak dawno uprawia sport nia studentka Konserwatorium . rami, lekarzami, dyrektorami, ka 
łyżwiarski, gdzie trenuje i co Jak żyjemy w „cywilu"? No, pilanami okrętów. a jednoc1e· 
robi , w cywilu". Rozmowa tak jak wszyscy Judzie. Prac u- śnie są wzorowymi żonami i 
przy pomocy tłuma<:za nie jest jemy, studiujemy, wychowujemy matkami. Tak samo jest w 
tak bezpośrednia, jakby się dzieci... sporcie. Sport nasz wzbogaca 
chciało, ale dobre i to. _ Dzieci? _ Nilsen jest zdu życie i daje nam dużo radości, 

P · ale nie za cenę wyrzeczenia ~ię !sakowa chętnie odpowiada na miona i zgorszona. - am mo 
wszystkie pytania. Urodziła się że ma dziecko? macit'rzyilstwa. Na to nigdy 

O K 
byśmy się nie lgod zily. Zresztą 

w I 92 roku w i rowie. l.y- _ A dlaczegói by nie? od 
ł . nikt nas tego nie wymaga. 

żwiarstwo zaczę a uprawiac ma śmieje się !sakowa. - Dlacze-
jąc lat 9. Po rai pierwszy star go pani tak się bardzo dziwi? Mówiąc to wszystko, !sakowa 
towała na z;awodach jako 15- - Bo u nas rekordzistki nie czu ie. że odnosi drugie zwyclę-
1 t I. · p od stwo nad zimną i opanowan" e n a uczenmca. ocząwszy ma,ią dzieci. To u nas nie przy- " 
1935 roku ~ażdy jej występ jęte. Nie wypada. Zresztą dziec ex-mistrzynią. Pierwsze odbyło 
przynosił nowy rekord. W 1945 ko przeszkadza. się kilka minut temu na \odo­
roku zdobyła mistrzostwo Zwią Z kolei !sakowa nic nie ro- wisku w Oslo, gdy meg-afony 
zku Radzieckiego, które dzierży zumir. radiowe rozniosły jej imie jak 
do tej pory. Należy do Towarzy _ Więc jak to? Dla osiąg· świat długi i szeroki. I 1;dy fla 
stwa Sportowego „Dynamo", nięcia rekordów wyrzec się ma ga jej Ojczyznv załopotała na 
Trenerem jej jest znany · łyż- cierzyństwa? Poświęcić się tyl- wietrze. 
wiarz Anikanow. ko trening-owi i zdobywaniu re Drugie zwycięstwo osiągnęla 

!fr. St 

ABC 
sportowca 

Cele sportu. , 
W odniesieniu do jednostf 

ki sport ma spelniać nastę· 
pujące cele: 

a) wychowywać, / 
li) pomnażać zdrowie J • 

siły. l 
~I wypełn i ć wolny czas, 
d) dać ambitnym jcdnosf· 

kom możliwości wyi.ywania 
się w szlachetnej wake i 
pog-oni za wynikami. 

\'! odniesieniu do potneb 
Narodu i Pallstwa sport ma 
spełnić następujące cele: 

a) być żywą propagandą 
wśród swoich i obcych 
zdrnwia i sil swych obywa· 
teł:. 

b) odrodzić i podnieść bio 
logiczną wartość narod·u, 

c) być pomocnym w spę 
dzaniu urlopów, wczasów i 
wolnego od pracy zawodo-
'Ve j czasu, • 

dl przyczymć się do pod-
niesienia ogólnej kuitury 
narodu. 

Sport i wy czy ny rodz;i się 
w sposób naturalny z po· 
w~zechnie uprawianego wy 
chowania fizycmego. 

To i owo 

14.30. poranek 11.30 
MUZA - Runa Pabianicka: 

„Zielone Lata" - godz. 18, 20, 
w niedz. 14, 16 film dozwolony 

«Hówny urząf! Kultury Fi._ 

zyc-znej zatwierdził uchwałt 

z:trząrlu PZPR, zmieniającą do 
tycheza~ową nazwę Polskie;ro 
Związku Filki Ręcznej na Pol. 
~ki Zwi:p:ck Koszykówki, Siat_ 

!SAKOWA <ZSRR) Isakowa chętnie odpowiada za kordów? Mieć dziecko - to nie w tej chwili w sercu swej ry-
ł C d · k · I kówki i Szczypiorniaka.. 

W swoje koleżanki, Cho szczewni- po sportowemu? o za z1wac- walki. tora sta a milcząca i za 
szatni tlum obstąpił zwy- kową, zdobywczynię drugiego lwal myślora, słuchając jej prostych . • . • ~ 

dla mlodzieży. ciężczymę, reporterzy, publicz· miejsca na mistrzostwach świa- I myślą przenosi się Isakowa fa jed:iocześnie mocnych słów. Metalowiec 1 Widzew r.ostałY, 

POLONIA - ul. Piotrkowska 81; -------------------------------·--------------------1 czlonkami PZKSS. 
„Trzeci Szturm„ godz. 16, 18.30 D i I olńcinln11 LOZPN-u 
21, w niedz. 13.30, film dozwolo· :;,:Z::;,:.;;8;;.::....;;;.;;....;;;;.;-..;..-...o.:.._ __ • _____ _ 

Komunikat W.G . ny dla młodzieży. 

PRZEP WJOS NIE 
Nr 74-76; 

Ż!!romsklego 
• 
I D. Nr 2 (ciąg dalszy) 

• • • 
:MistrzoHwa Polski w pil ee 

l:oszy1rnw<>.i męskiej rozpoczyna 
.il!- się "'" piątek dnia 4 mares 

(półfinały) oraz w dniach 18, 
\ !l \ :!(\ mana (fi.naly). 

„Paganini" - godz. 15.30, li 
20.30. w niedz . 13. film dozwolo· 
ny dla młodzieży 

ROBOTNIK - ut. Kilińskiego 176 
„Serenada w Dolinie Srońca" 

godz. 16.30 18.30, 20.30. w niedz. 
14.30. film dozwolony od lat 14. 

ROMA - ul. Rzgowska Nr 84; 
„Wesocy pensjonat", g. 18, 20 
w niedz a. 16 - film dozwolo· 
ny od lat 16. 

REKORD - ul. Rzgowska !; 
„Zygmunt Kłosowski„ 1-szy se­
ans godz. 16. niedz. 13.30, dla 
młodzieży. 

„Cygańska Miłość" - godz. 18, 
20.30, niedz. 15.30, film dozwolo· 

ny od lat 18 

"Boisko Concordia godz. 18, Con· 
cordia - ZZK Kol. 

Boisko Tomaszowianka godz. 18, 
Tomaszowianka - ŁKS. 

Boisko ŁKS godz. 11, ZZK Ł. -
Włókniarz. 

godz 16, 18.30. 21, w oiedz. 13.30 
film dolwolony dla m!odzieży 

Termln VIII 28.V49. I glownych ri>źgrywają zawody mi· 
Boisko Tomaszowianka godz. ~trzowskie II drużyny, wyłączając 

18.30, Tomaszowianka - Zjedno- spotkania. w których biorą udział 

czone. 7espoły Concordii, Tomaszowianki 
29.V 49 i Lechii, które grają na własnych 
Boisko ŁKS godz. 11. ŁKS - Bo- terenach. 

ruta. 
Boisko Koluszki godz. 18, ZZK 

Kol. - TUR. 
TATRY - ul. Stenktewtcn 40. Boisko Lechia godz 18, Lecllia 

„Zycie Emila Zoli" - godz. 16, 
1B.30, 21, w niedz. 13.30 film do­

Jednocześnie podaje się do wia· 
domości zaległe terminy 1 rundy, 
łącznie z drugą rundą rozgrywek 
o mistrzostwo kl. B dla drugich 
drużyn kl. A i II-ej Klasy Państwo 

zwolony dla mlodzieży. 

- Włókniarz. 

Boisko Concordia godz. 18, Con­
cordia - ZZK l. 

WLOKN'IARZ - ul. Zawadzka 16 Termin IX 12.Vl 49. 
„Wielka nagroda" - godz. 

15.30, 18, 20.30, w niedz. 13.30 
film dozwolony dla młodzieży. 
WISŁA - ul. Daszyńskiego Nr I. 

Boisko Zjednoczone godz. 11, Zje 
dnoczone - Włókniarz. 

Boisko ŁKS godz. 11, ł.KS -
Concordia . 

wej: 

13.JII 49 boisko ŁKS qodz. 9, 
ŁKS Il - Widzew I B. jako przed· 
mecz - ŁKS - Tomaszowianka. 
13.Tll 49 boisko 'Zjednoczone godz. 
13 TUR Jl - PTC I B. jako przed­
mecz - TUR - Lechia. 

Il - TUR II jako przeamecz ŁKS 
- Lechia. 

3.IV 49 boisko PKS II godz. 16, 
PTC l B - Włókniarz II. 

3.JV 49 boisko Wima godz 11, 
Widzew l B - ZZK Il Łódź. 
10.IV 49 boisko PKS I - PTC l B 
- 'Zjedooczone TI jako przedmecz 
PTC - Radomiak 

Mistrz Lodzi Zryw spotka 5ię 
z mistrzami okręgu krakowskie 
go, rndom~kiego, 1?ilańskiego1 
opilskiego i poznańskiego. Gru 
p8 ta w p6łfinułach spotka się 
w Krakowi<>, zaś grupa pienv. 
sza w Katowicach. 

24 IV 49 boisko Boruta Zg. godz. 
15, Boruta H - Widzew I B, jako 
przedmecz Boruta - Concordia 22.V 49 boisko PKS li god2. 18, 

24.IV 49 boisko ŁKS - ŁKS tri PTC I B - ZZK Kol. 
- PTC I 8, jako przedmPcz ŁKS 22.V 49· boisko Wima godz. 11, 
- ZZK Poznań. Widzew I B - ŁI<S TI. 

5.V 49 boisko Wima godz. 17.30, 26.V 49 boisko PKS II godz.11, 
Widzew I B - Zjednoczone II . PTC I B - ZZK Il ł.. 

8.V. 49 boisko Boruta Zg godz. 29.V 49 boisko ŁKS Widzew I B 
l!iT\"LOWY - Ul. Klllńsklego 123: 

- dla mlndzleży; 

„Ostatni Mohikanin" - godz. 
16. 18, 20. w niedz. 14, poranek 
11.30 

„Trzeci Szturm" - godz. 15.30, 
18, 20.30, w niedz. 13, film do· 
zwolony dla młodzieży. 

Boisko Zjednoczone godz. 18.30, 
TUR - ZZK Ł. 

15, Boruta u _ PTC r B. jako - PTC I B, jako przedmecz zawo· 
20.III 49 boisko Zjednoczone godz. przedmecz _ Boruta _ Lechia. dów ligowych. 

9, Zjednoczone II - PTC I B, jako 6.VI 49 boisko PKS U godz. 11, 
WOLNOSC - Boisko Koluszki godz. 18.30, ZZK przedmecz - Zjednoczone - Le- 8.V 49 boisko Koluszki qodz. 17, PTC I B _ Widzew l B. 

chia. ZZK Kol TI - Widzew I ·B. 12.VI 49 hoisko Wima godz. 11, „Miłość na Lekarstwo" - godz. Kol. - Lechia. 

SWJT - Bałucki Rynek Nr 5: 
„Sępy" godz 18. 20. w niedz. 14, 
16, film clozw dla młodzieży. 

16, lB 20, w niedz. 14, flim do- Boisko Boruta godz. 18 30. Bo- 27. llJ 49 boisko Zgierz M. god1. 15.V 49 boisko PKS I PTC I B - Wid1ew I B - Z'ZK II Kol. 

!l'ĘCZA - ul. Piotrkowska 108; 
„Ehperyment D·ra Ehrlicha" -

ZACHĘTA - ul Zgierska 26 - Gospodarzami zawodów są kl~b_Y 
zwo!ony od lat 14. I ruta - Tomaszowianka. 

„Cygar\ski Tabor" - godz. 16, wymienione na pierwszym m1e1-
18 20, scu. Na przedmeczach zawodów 

9. WłókniaTZ II - Widzew I B, I TUR Jl, jako przedmecz PTC - Lu 12.VJ 49 boisko PKS I, PTC I B 
jako przedmecz - Wlókniarz - blinianka. Boruta TJ jako przedmecz PTC 
Tomaszowianka. 19.V 49 boisko Wima godz. 17,30, - Bzura. 

3.JV 49 boisko ŁKS godz. 9, ŁKS Widzew I B - TUR TI. d. c. n. 

Teodor Dreiser 51 

Tragedia Amerykańska 
Rozdział IX. 

Zanim jeszcze Mason dostał w swe ręce Clyda, przy­
chodziło mu już na myśl, że nie łatwo jednak będzie pora­
dzić sobie z takim więźniem. Ma bardzo wpływową rodzi­
nę, która bez wątpienia zrobi wszystko, żeby tylko swego 
imienia nie narazić na pohańbienie. Wezmą sobie najlep­
szego adwokata, który niewątpliwie wysili całą swą inte­
ligencję i dokaże tyle, że ni~ łatwo będzie skazać zbrod­
niarza. On sam będzie jako prokurator jedynym oskarży­
cielem i to jeszcze przed wyborami na sędziego, choć na 
to stanowisko tak już liczył. 

W czasie aresztowania Clyda siedział na wybrzeżU 
i przyglądał się ślicznym namiotom. Harley Baggott, ubra­
ny w jaskrawy sweter i flanelowe spodnie, układał wędki 
i wiazał do nich sznurki. Z namiotów wybiegały i znikały 
w nich Sondra, Bertina, Wynette i inne, zajęte dobieraniem 
kostiumów do kąpieli. 

Mason nie był pewien, czy wobec tego wytwornego 
towarzyshva może szczerze powiedzieć, co go tu przywio­
dło, siedział więc w milczeniu, porównując młodość swoją 
i Roberty do młodości tych oto, których miał przed sobą. 
I taki Griffiths, należący do ich kompanii, wykorzystał 
brutalnie, podle, niedoświadczenie Roberty, a potem po­
zbył się jej. 

Pragnął wszakże wydobyć jak najwięcej wiadomości 
ubocznych, zbliżył się więc do Harleya i od niechcenia, 
w bardzo uprzejmy sposób odezwał się: 

- śliczne sobie państwo wybraliście mieisce o.a obo­
zowisko. 

- A tak. rzeczywi:icie. 

- Ale całe lato zapewne państwo spędzacie w willach 
koło Sharon, prawda? 

- Tak, istotnie. 
- Czy mieszka tam kto z Griffithsów prócz pana Clyda? 

wood. 
Nie. Rodzina GriHithsów mieszka w lecie w Green-

Pan zapewne zna pana Clyda osobiście? 
Oczywiście. Należy przecież do naszej wycieczki. 
Czy pan nie wie, kiedy tu przyjechał? Mieszka zda-

je się u państwa Cranstonów? 
- W piątek, o ile sobie przyp<>minam. Ja przynajmniej 

zobaczyłem się z nim w piątek rano. Clyde zresztą zaraz 
tu powróci i pan go sam o to zapyta. 

Harley był nieco zdziwiony, że Clyde wzbudził takie 
zainteresowanie tego .przybysza. 

Z rakietą w ręku podszedł do Harleya Frank Harriet. 
- Dokąd to, Fredzie? 
- Na partię, o którą dziś rano założył się Harrison. 
- Kto z wami? 

Violeta. Na,dina 1 Stuart. 
Czy będzie miejsce na drugą partię? 
Naturalnie. Zabierz Bertinę, Clyda, Sondrę i przy-

chodź. 
Dobrze, tylko to ułożę. 

Clyde i Sondra. Clyde Griffiths Sondra Finchley. 
właśnie ta panna, której liściki miał przy sobie w kiesze­
ni. A może by spojrzeć na nią„. może nawet z nią o nim 
porozmawiać'! 

W tej chwili właśnie Sondra, Bertina i Wynette wyszły 
z namiotu. 

- Słuchaj, Harley, nie widziałeś gdzie Nadiny? - spy­
tała Bertina. 

- Ja nie widziałem, ale właśnie Fred mówił, że ma 
grać z nią, Violetą i Stuartem w tenisa. 

- Tak? A no to dobrze! Chodź. Sondra. l ty także. Wy­
nette. Zobaczvmv. iak to wv!!'lada. 

Bertina, moWJąc do Sondry, wzięła ją pod rękę, dzięki 
czemu Mason mógł przyjrzeć sie pannie, która w tak tra­
giczny sposób zajęła w sercu Clyda miejsce Roberty. 

Tak, była rzeczywiście piękniejsza i wytworniejsza od 
tej biednej dziewczyny. A przy tym cieszyła się życiem, 
gdy tamta leżała. w trupiarni w Bridgeburgu. 

Panny pobiegły, a Sondra po drodze· zwróciła się jesz­
cze do Harleya: 

- Jak zobaczysz Clyda, powiedz mu, ieby tam przy­
szedł. 

- Czy przypuszczasz. że twemu cieniowi trzeba o tym 
mówić? - odrzekł na to Harley. 

Mason przyglądał się temu życiu z zaciekawieniem, a 
nawet z pewnym zawodowym podnieceniem, widząc wy­
raźnie, w jaki sposób kształtowała się w mózgu Clyda ta 
zbrodnia. Pewien był zupełnie miło§ci tej panny, a cały jej 
maiątek należeć miał do niego Niesłychane to wszakże, 
żeby w tak młodym wieku, żyiąc ,w takich warunkach, 
wpaść na ten ohydny. potworny pomysł! Nie do uwierzf!­
jlia wprosU I dziś. zaledwie w cztery dni po zabóistwi.e 
tamtei. bawi się doskonale w towar7ystwie tej ślicznej 
panienki. myśląc. że się z nią ożeni. Lecz i Roberta Mdziła, 
7.e wyid7'e za mąż za niego„. Ohydne bywają sprawy 
7.yci::i ludzkiego! 

W'rf~„r 7,p nikt jakoś nie przvnro?•ad?a Clvda, n0sta­
nowił oóiść tymczasem przeszukać k~o rzeczy, gdy na 
~kraiu lasu ujrzał Swenka. który go ruchem głowy wzywał 
do sii>bie. Na brzeS!u lasu stał ukryty za dr?.ewem Mikołaj 
~raut w towarzvstwie ~ZC7UPłego przyzwoicie ubranego 
młorlzii>ńca o woskowo hladei twarzv. którego lata i wy­
<rląd od,..~···;::in;:iłv rvsooisowi 00~7„l·'"'""o"'o Clyda. 

M;;ic;on pośpieszył· ~ ... ,..;„go z mina surowa. sztywną, 
;ak pr7"~""''" na przedstawiciela władzy . Na chwile zatrzy­
mał sie przy Swenku. aby zapytać się, gdzie Clyde został 
aresztowany i nrzez ko!!'o. ale natychnii„·st zm„ócił ~e do 
obwinionel?o, 0-0::1252:.. 


